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Warszawa, czwartek, dn, 


Polska fabryka poń| dzie dwuch się nie zgadza — jeden musi 
ustąpić 


Powiedział przedstawicielowi 
„ABC“ p. Wice-Premier Bartel 


| 


Genecjy zawaliła się 


10 ludzi zabitych 


WENECJA: 25,11 (AW). 
Wczoraj rano zawaliły się 
warsztaty fabryki kryształów 
w Murano pod Wenecją. 10 
ludzi zostało zabitych, wielu 
rannych. Właścicielem fabry: 
ki jest Polak: 


Pod Niceą we Francji 
Belweder zasypany 


Z gruzów wydobyto 
49 osób 


PARYZ. 25:11. «(AW). Z Mi 
cej donosza, iż w poblizu mia” 
sta obsuneła się góra. Ucier- 
piala silnie miejscowość Rou- 
go oraz miasteczko Belveder, 
w którem zasypanych zostało 
56 damów, Dotychczes z gru- 
zów wydobyte zostało 40 tru: 
pów. 


laczego ustępuje p. Oice- 


Minister Géo. p. Gwyczoh 


W związku z wiadomościami! 
o dymisji Wice - Ministra O- 
świąty p. Gayczaka, przedsta- 
wiciel „ABC” zwrócił się do p. 
Wice - Premjera Bartla z zapy- 
taniem, co wpłynęło na dymi- 
się: 

— Dymisja — oświadczył p. 
Wice - Premjer Bartel — jesz- 
cze nie jest udzielona. Załatwi 
to Rada Ministrów. 

— Ale p. premier stawia 
wniosoek dymisję? Czy unożna 
wiedzieć, jakie są tego przy- 
czyny? — pytamy, 


Tvom p 


agezebani 


19 górników zginęło w kopalni 
kanadyjskiej 


Wstrząsająca tragedja ludzi pracy 


LONDYN, 25.11; (ATE). W 
Kanadzie, w miejscowosci Co- 
Jeman, w prowincji Alberta, zda 
rzyła się w kopalni katastrofa, 
ktora pociągnęła za sobą 10 o- 
fiare Po pierwszym wybuchu, 
jaki nastąpił w kopalni, więk- 
szości górników udało się ujść 
z życiem. 

Na pomoc 10 pozostałych w 


kopalni udały się brygady ra- 
tunkowe, ale wobec powtarza- 
jących się ciągle eksplozji akcia 
ratunkowa została przerwana. 
Wobec pewności, iż pogrzeba- 
ni w kopalni górnicy musieli u- 
tracić życie, kopalnie zostały 
zalane wodą, aby w ten sposób 
ugasić ogień. 


Apetyty niemieckie rosną 


„Dawniej 40.000 
Dawniej 5.000 


Oydalanie 


— teraz 60.000 
— teraz 12.200 


robotnikód 


polskich z Niemiec 


BERLIN, 25.11. (ATE), Po” | dawniej 


między rządem polskim a nič- | 
mieckim toczą się obecnie roz 
kowania w sprawie robctni- 
ków sezonowych. ewakuowa” 
nych przez rząd niemiecki. 

O ile poprzednio chciano wy- 

dalić 40 tysięcy robotników 
Polaków, o tyle teraz rzzd 
niemiecki zamierza wydałić 
60 tysięcy Pel ków. zamiesz- 


kałych w „Niemczech, O ile 


miano wydalać rok 
tysięcy osób, to o” 
niemiecki pod: 
sume do letty 


rocznic 5 
becnie rząd 
wyższył tę 
siĘCcY. 

W sprawie tej tocza sic 
rozmowy pomiędzy przedsta 
wicielami cbu zainťeres%- 
wanych rządów, gdyż projek 
ty niemieckie muszą z natury 
rzeczy wywołać kontrakcję 
polską 


— Jeżeli się dwu ludzi nie 
|zóadza — oświadcza p: Wice- 
Fremier — jeden musi ustąpić. | 
Ponieważ ja nie mam zamiaru 
ustąpić, przeto odejść musi p. 
Gayczak. 


9 dni © zalanej 
kopalni 


LONDEN. 25.11. NATE). 
W miejscowości Hezleton w 
stanie Pensyłwanja w kopalni 
Temhocken udalo się urateż 
wać pięciu górników. którzy 
byli uważani za straconych. 
Górnicy, ci od 16 b, m. znaj” 
dowali s'ę ped ziemia odc'ęc? 
przez wodę, która zalała 
część kopalni. 


Monarcha bez tronu 


Następca cara w Paryżu 


PARYŻ. 25.A14-6R$s:)y bu 
tcejsze pisma emigracji rosyj” 
skiej denosza. że w najbl:ż- 
szych dniach oczekiwanw jest 
przyjazd pretendenta do tro* 
nu rosyjskiego w, ks. ©vrvla 
Włlodzimierzowicza do Pary” 


> 
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Olbrzymia wieża anienowa, 
którą buduje Polskie Radjo. 
(Potrz sir. 5). 


5 listopada 1926 r. 


- | następujace wnioski: 


wyglosi dnia 25 b. m. Ben w cali Filharmonji pod 
cym tytułem „Kobieta dawniej i dzis” 


CENA 20 GR. Rok I. 


Claude Farrere w Warszawie 


'rapują- 


Niech żyją kawaterzyści polscy! 


= z za pa O > 


„eszcze jedna 


druga nagroda 


-= 


Na konkursie hipicznym 
w Nowym Yorku 


NEW - 


W czwartym kogkursie Jippie |kiewicz.na „Jacku“, 


cznym major Toczek na „liam- 
lecie" zdobył drugą nagrodę. 
Jest to już trzecie wyróżnienie 


jeźdźców poiskich ` w - p eż 
dniu zawodów. ` 
W pierwszym dniu adohi 
"EOE 


YORK, 25.11. (PAT). | trzecie miejsce rotmistrz Króli- 


w drbgin 
por. Szosland otrzymał "pierw* , 
szą nagrodę, dziś przychodzi . 
wiadomość o trzeciem z rzędu 
awycięsiwie naszych kawale- 
rzystów. 411 


Pedzice! Nareszcie Sejm zajmie się 


Sprawą zmian podręczników 
szkolnych 1 


Z obrzd komisji budżetowej Sejmu 


Na posiedzeniu Sejmowei Ko | zmiany podręczników 


misji Budżetowej poseł Aaczyń- 
ski (Ch, D.J, referował dziś ra- 
ne budżel- Ministerstwa Wy- 
znań Religijnych i Oświecenia 
Publicznego, Referent postawił 
wniosek o podwyższenie bud- 
żełu oświaty o sumę 816.000 zł. 

Pozatem referent postawił 
1) o zre- 
organizowanie rachunkowości 
Ministerstwa i przekazanie czę- 
ści zadań centrali kuralorom, 
2) o zniesienie wydziału budo- 
wlanego i o przekazaniu jego 
czynności M. Rob. Publicznych, 
3) o zakazaniu nauczycielom 
zbyt częstych zmian podręczni- 
ków. 

Ten ostatni wniosek ma 
szczególne znaczenie, gdyż dła 
niezamożnych rodziców ciągle 


mP RzaaR a O | I ZZO PUP 0PW 


Zderzenie pociegów 
podmiejskich 


60 csób rannych 
| LONDYN, 25.11. (AW). 


B) | Wczoraj pod Londynem nastą- 


pilo pomiędzy Barking i Gale- 
slreet zderzenie dwuch londyń- 
skich pociągów podmiejskich. 
Dzięki wolnemu tempu jazdy 
jobu pociągów eiers nie 
przybrała wielkich rozmiarów, 
jednakże 60 osób zostało ran- 
nych. 


są do- 
tychczas bardzo poważnym i 
zbytecznym ciężarem. 


GIEŁDA 


Podane przez nas wczoraj kur: 
sy na gieldzie urzędowej spadły 
jeszcze niżej, Choć dziś zauwa: 
żyć się daje poprawa, tendencję 
określić można jako w dalszym 
ciągu chwiejną, a raczej słabą. 
Większem, stosunkowo. zaintes 
resowaniem cieszą się papiery 
państwowe o stałej walucie i liz 
sty zastawne, niż akcje. 

Dzis płacono: Bank Dvskontos 
wy 9,70, Handlowy 310, Polski 
81, Cerata 1. Wiess 2.00, Cukier 
2.80. Węgiel 68.50, Nobel 245, 
Cegielski 13.50, Lilpopy 15.50, 
Modrzejów 3.55, Norblin 90, 
Ostrowiec 7.20, llaberbusch 65, 
Spirytus 1.90. 

4. pół proc. L. Z. 
złotowe 36.60, 5 proc. 
złotowe 42. 

Zapotrzebowanie walut obcych 
normalne, pokrycie dostateczne. 
Kurs dolara bez zmiany: gotówka 
zł. 8.99, dewizy zł. 9 

Czeki na Paryż i Medjolan ob- 
niżyły się, Londvn również pos 
nownie się obniżył oe 1 grosz. 
Urzędowo notowano: Lon 
43.64, Paryż 31.12. Zurych zS ? 
i pół. Medjolan 37.80, 

. 


ziemskie 
miejskie 


<= St. 2 


NASZE 
ABC 


DZIWNA POGŁOSKA 


W kuluarach sejmowych gru- 
chnęła wczoraj nieprawdopodo- 
bna pogłoska, o podjeciu przez 
pewne czynniki akcji, zmierza- 
jącej do przedłużenia kadencji 
obecnego sejmu o dwa lata. 

O dwa lata... 

Początkowo tę dziwną pogło- 
ske większość posłów przyjęła 
ze zdumieniem i uśmiechem. 
Wkrótce jednak okazało się, że 
znależli się obrońcy projektu, 
którzy gotowemi argumentami 
przekonują swych przeciwników 
o konieczności przedłużenia 
egzystencji obecnego Sejmu. 

Jakie to sa argumenty? 

Gospodarcze i polityczne. Pol- 
ska—twierdzą zwolennicy prze- 
dłużenia kadencji Sejmu a dwa 
lata — niema ustalonych stosun- 
ków gospodarczych i finanso- 
wych. Przedwczesne wybory na- 
raziłyby organizm gospodarczy 
na potężny wstrząs. Nie jest on 
w interesie państwa. Warunki 
rozwoju gospodarczego i finan- 
sowego trzeba utrwalić. Szereg 
robół zapoczątkowanych w tych 
dziedzinach wymaga spokoju i 
czasu. Pozatem — i tu trochę ją” 
kają się zwolennicy dziwnego 
pomysłu — ustrój państwa jest 
w okresie przebudowy. Aby go 
wykończyć, trzeba znowu spo- 
koju i czasu. Przedwczesne wy- 
bory mogą sparaliżować tę ro- 
bołę... 

Dużo się też mówi w tych roz- 
mowach o  niebezpieczeństwie 
komunistycznem. 

Przeciwnicy przedłużenia ka- 
dencji obecnego Sejmu lwier- 
dzą, że cała ta akcja rapocząt- 
kowana została przez czym 
niki, które potrzebuja wię- 
cej czasu, aby przygotować swo- 
je organizacje na okres wybor- 
czy. Przedwczesne wybory mogą 
ich zepchnąć z widowni polity- 
cznej. 

Tyle mówi się w dyskusjach 
kuluarowych, 

Pogłoskę notujemy z obowiąz- 
ku dzienikarskiego. 

Wiele w niej jest prawdy, o- 
każe czas. 


Co się dzieje 
w tej Oursznoie 


— Przy ul. Obozowej nr. 26 pozo- 
stawiony bez opeki 2eletni Jan Lip- 
man napil się nafty. Pierwszej pomo: 
cę dziecku udziclił lekarz w ambula- 
torjum Pogotowia. 

— Na pl. Nuranowskim 
budki tramwajowej na przechodzącą 
przez jezdnię 56:letnią Golde Grune 
chausową żonę właściciela składu wę: 
gla (Muranowska nr. 19) najechał sas 
mochód nr. 19627 (1066), prowadzoe 
ny przez szofera Władvslawa Bros 
chockiego (Sienna nr. 91). Lekarz Poz 
gotawia stwierdził rany tłuczone glos 
wy. złamanie lewej nogi i lewej ręki 
i po opatrunku, przewiózł nieszczę» 
śliwą do szpitala żydowskiego. Szofce 


wprost 


ra, który był podchmiclony, areszto= 
wano, 
— Na ul. Bielańskiej wprost ul. 


Tłomackiej szofer samochodu nr. 532 


Franciszek Maciejewski (Prosta 
nr, 38) przejechał 48-letniąq Stanisłae 
wę Brzezińską (Żelazna nr. 31). Poz 
szwankowaną tymże samochodem 
przewieziono do ambulatorjum Pos 
gotowia. 
tłuczenic kręgosłupa oraz rany 
czone głowy i, po opatrunku, 
wiózł Brzezińską do szpitala 
ciątka Jezus. 


PAZNOKCI 


EIBERT] 


gdzie lekarz stwierdził po- 
tłu: 
prze: 
Dzie: 


„Wódka Leninaoska, Cena 59 kop“ 


Prasa sowiecka donosi, że pew- 
ne przedsiębiorstwo 
w 


2511 ABC 1926 


Lenin będzie rozpijał Rosję 


MOKSWA. 25.11. (RPS). — 


kamila we 


gubernji _ Niżegorodzkiej 


sprzedaje wódkę w butelkach, 
na etykietach których widnieją 


linji 


portrety Lenina oraz 
„Wódka Leninawska. Cena 50 
kop." Pisma moskiewskie pro- 
testują przeciwko takiej „pro- 
fanacji” pamięci zmarłego „wo- 
dza”. 


napis 


Skradziono 5.0009 


MOSKWA, 25,11, 
Charków — 


(RPS]. Na 


Lichaczowo 


uzbrojona banda dokonała na- 
padu na pociąg osobowy. Ban- 
dyci zatrzymali pociąg, steroty- 


stratu zamierzał 


ŚWiet re regu 


zowali urzędników pocztowych 
1 yya z wagonu pocztowe- 
go worek, który zawierał 5 tys. 
rubli gotówką. 


Omane TRGU 


Ojcowie miasta dajcie 5900 złotych 


Wydział techniczny magi- 


jeszcze w 


tym roku urzeczywistnić swój 
dawny projekt. dotyczący rez 


gulowania, 


przy zbiegu ul. 


Marszałkow skiej į AL Jerszo 


li 


imskiej. ruchu ulicznego za 


pomocą urzadzeń świetlnych. 
w tvm bowiem punkcie stoi 


cv 


s 


władz centralnych z mamorjalem, 


l 


Chodzi tu głównie o trudnosci 


by nie... 
przyk, który „upiększał' 


panuje największy ruch 


pieszy i kołowy į w pewnych 
godzinach już teraz powstają 
w tem miejscu znaczne trud 
ności w jego regulowaniu. 

Wobec tego byloby pożą” 
dane. aby odpowiednia kwo- 
ta. nie przekraczająca 5.00) 
zł. została przez włydse miej: 
skie wstawiona do budźstu ną 
r. 1927. 


0 zmniejszenie kaucji 


od pośredników handlowych 


Jak nas informują, slery przemy- 
zwróciły się do 
w 


tórym przedłożona jest opinja tych 


łowo - handlowe 


sler w sprawie projektu rozporządze- 
niu p. Prezydenta Rzplitej 
cjach, 


6 kau- 


wymaganych od pośredników. 


sta- 


wiane pośrednikom przez domapanie 
się specjalnych zabezpieczeń, co cze- 


Pani nara, kolekiory i pieprzyk 


Historja omal 


Pani Nana Mąderek, sprzedawała 


kalafjory na Koszykach. 


] byiaby wszystko w porządku, gdy- 
pieprzyk. Tak, dosłownie pie- 
lica p. Nany. 
Pieprzyk bowiem miał włoski, które 


pragnęła p, Nana za wszelką cenę u- 
sunąć, 


Na okazję nie czekała długo, gdyż 
oto w dniu wczorajszym zjawił się w 
kramiku p. Nany fryzjer p. Lucjan 
Bursiak, a jako, że był bezrobotny, za- 
czął narzekać na ciężkie czasy, zastój 
i związane z tem pustki żołądkowe. 

Pani Mąderek, dowiedziawszy się, 
iż ma fryzjera przed sobą z radosci aż 
usiadła. 

Oto bowiem przyszedł ten, który uro 
dę jej może doprowadzić do nałezyte- 
go porządku. 

Po krótkich pertraktacjach zgodził 


się p. Bursiak zgolić włoski na pie- 
przyku p. Nany, 
Upatrzono chwile, gdy mama Ma- 


3 ROZ WE 


Magazyn 


WARSZAWA 


70- lecie istnienia 


n 


AON LNLCNON CRONAN 


= 


P 
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a 


lepszą gwarancją 


Fayen Wyrobów Piaterowanych 


B= HENNEBERG 


POLECA ZNANE SWE WYROBY 


stekroc uniemożliwia im przeprowa- 
dzania tranzakcyj, Izby przemysłowo- 
handlowe stoją na stanowisku, że w 
poszczególnych wypadkach  wiadze 
rządowe mogiyby się ograniczac do 
referencyj izb, lub innych miarodaj- 
nych zrzeszeń gospodarczych w tych 
miejscowościach, gdzie jesrcze niema 
izb handlowych 


nie tragiczna 


derek poszła na chwilę do sąsiedniej 
knajpki na jednego i zabrano się do 
wykonania raz powziętego planu. 

P, Lucjan z całą znajomością swego 
fachu zabrał sie do roboty. 

Wyostrzyi brzytwę i przystąpił 
cereinonji golenia, 

Atoli w tem miejscu... awantura. 

Koleżanki, sądząc, iż opryszek jakiś 
godzi na życie p. Nany skoczyły 
sukurs, 

Posypały się razy szla- 
chetnego p. Bursiaka, który nie mo- 
$ąc oprzeć się przemocy, mocna po- 
turbowany, uległ, a właściwie legł, nie 


do 


na 


na głowę 


na laurach coprawda, lecz na.. wło- 
szczyźnie, 
I byłaby się cała historja może 


bardzo tragicznie skończyła, gdyby nie 
skuteczna interwencja policji, która 
zjawia się zwykle najnieoczekiwaniej. 

O zajściu spisano protokuł, a po- 
turbowanego p. Bursiaka opatrzył le- 
karz. p 


AA AU NMYUNUCYNUK 


ul. TRĘBACKA 1. 


fabryki jest na;- 


dobroci wyrobów 


| 
| 
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Gawron nożem 
Gawronową 


Wojowniczy imci Wiktor 
Gawron. Szara l. w czasie 
sprzeczki uderzył swą żonę 


Marję nożem w lewy kok. 

W stanie dość ciężkim ode 
wieziono ranną do szpitala 
Dzieciątka Jezus 


Chłopiec 


czy dziewczyna? 
I to trzgedja 


Gorzki zawód spotkal w 
tych dniach malżcnków 
Maiersen. 


Oto po piętnastu. chudych 
latach „nieuradzaju nastą- 
pił jeden rak , p aii P któ 
rym pp. M. de czekali się po- 
tomka. 

Gdy jednak potomek oka- 
zał się.. córką: p. Mendct 
wniósł prośbę o rozwód. 

A pani Chaja tka... 


4 

„Ia pomoc, na pomoc 

Gtruty jodyną 

Dziś o godzinie 2 nad ranem na u- 
licy Belwederskiej koło domu Nr. 32 
— 34 rozległo się wołanie: 
moc”. 

Przybyły posterunkowy ujrzal leżą- 
cego na ziemi 23-letniego, jak sie pó- 
źniei okazało, Eugenjusza Dorotko, 
który w celu samobójczym napił się 
jodyny. 


„na po- 


W stanie ciężkim przewieziono Do- 
retka do szpitala Dzieciątka Jezus. 

Przyczyny zamachu 
nie ustalono. 


samobojcześo 


———— 


Na jezdni można się 
spotkać ze śmiercią 


o godz 
samochodu Nr. 
szek Maciejewski, 


Wczoraj, 
szofer 


6 min. 30 wiecz,, 
732, Francl- 
Prosta 34, przed 
domem Nr. 14 przy ulicy Bielanskiej, 
najechał przechodzącą jezdnią 
40-letnią Slanisławę Brzezinską (Że- 
lszna 31), którą w stanie 
przewieziono do szpitala 
Jezus. 


na 


cięzkim 
Dziectalka 


Malarz spadł z drabiny 
. B, 4 
i zamat nogę 

Wczoraj nad wieczorem przy uiicy 
Płockiej 37, podczas wykonywania ro- 
bót mularskich spadł z drabiny z wy- 
sokośąi [I piętra Stanisław Barań- 
ski, Płocka 76, przyczem padając zla- 
mał obie nogi. 

Wezwane Pogotowie musiało roz- 
platywać powikłane i okropnie powy- 
kręcane nogi. 

W stanie b, ciężkim odwiezione go 
do szpitala na Czystem. 


(raju samochorcwa 


Na placu Mirowskim, szołer pędząc 
z niedozwoloną szybkością przejechał 
kobietę, niewiadomego nazwiska. 

Szoler zbiegł. 

Kobietę w stanie bardzo ciężkim 


przewieziono do szpitala Dz, Jezus. 


Na targowisku 


Dziś, godz. 10. 


Brukiew klg, 7 — 8 gr. buraki blg, 
10 gr., cebula klg, 38 — 40 gr. chrzan 
1 zł. 50 gr., kalafiory I gat, 40 — 50 
gr., JI gat. 20 — 22 gr, kapusta klg. 
20 gr., kiszona 30 gr, czerwona w 
główkach 20 — 25 gr, włoska 20 — 
25 fr, brukselska klg. 50 — 60 gr., 
marchew klg. 7 gr., pietruszka kig. 24 
— 30 gr. pory pęczek 12 — 16 gr 
sałata główka 15 — 20 gr., selery kig. 
24 — 30 gr. szczaw klg. 50 — 60 gr. 
szpinak klg. 30 gr, kartofle wozowe 
za 100 klg. 13 — 14 zł, 
100 klg. 10 — 11 zł 

Wozów 265. 


wagonowe za 


Nr. 62 ===: 


DZISIEJSZE PISMA 


PORANNE 
DONOSZĄ ŻE: 


Sejmowa komisja budżeto- 
wa obradowała w dalszym 
ciagu nad budżetem minister: 
stwa Spraw wewnętrznych. 

Senacka komisja skarbs wo- 


budżetowa z-kończyla roz 
prawę o sprawozdaniu Naj: 
wyższej [zbv Kontroli Pań- 
stwa o dzi. łalności ministers 
stwa Rolnictwa 

Premjer Piłsudski przed 


wyjazdem do Wina odbył 
dłuższą konferencię z mini- 
strem Załeskim, Powrót p 
Premiera nastąpi w niedzielę. 

Sejmowy klub P. P. S. m- 
chwalił domagać sę jaknaj” 
szybszego zwolania komisji 
spraw zagranicznych. na któ 
rcjbv p. minister Zaleski złos 


żył expose o zsvg.doieniach 
międzynaredowych. W dal- 
Szym ciągu klub postanowił 
wysunać -© postulat zmiany 


Konstytucji w tym kierunku. 
abv Sejm mógł się rozwiązać 
mceą wlasnej uchwały. 


Komisja konstytucyjna w 
znała, że Seim me prawo w 
każdej chwili uchylić rozpo” 
rządzenie z mocą ustawy. w 
drodze zwyklej ustaww. 


Baczność Rezerwiści 
Jutrzejsze 
zebrania kont'olne 


W piątek, 20 listopada, w kolejnym 
dniu echrań kontrolnych dla szerego= 
wych rezerwy i pospolitego ruszenia, 

l) przynalcżni do 
zamieszkali w 2,41 
P., urodzeni 


winni stawić się: 
Parila A 
losym komisarjatach P. 


w po 1901 (tylko ci, którzy nie stawie 
li się do raportu, względnie zebrań 
kontromych w r. 1925), oraz ur. w 


r. 180% 1 1900) (tylko ci, którzy w r. 
1925 i 1026 nie odbyli ćwiczeń w res 
zerwie i nie stawili się do raportu, 
względnie zebrań kontrolnych) — w 
komisji nr. 2 (koszary „0 p.p. w Cys 
tadeli, wejscie przez t. bramę po» 
wązkowską nr. 2), zam w 7 i Ram 
kom., ur. w r. 190} (tylko ci, którzy 
nie stawili się do raportu, względnie 
zebrań kontrolnych w 1925) oraz 
ur. w r. 1509 i 1900 (tylko ci, którzy 
w r. 1925 i 1926 nie odbyli ćwiczeń 
w rezerwie i nie stawili się do rapor» 
tu względnie zebrań kontrolnych)— 
w komisji nr. 3 (koszary zakładu 
mundurowego w Cytadeli), zam. w 
ym i l0sym kom. ur. 1800. 1895, 
1306 i 1807 (tylko ci, którzy nie stas 
wili się do raportu wzyłędnie zchrań 
kontrolnych w r. 1925) — w komisji 
nr. 4 (Ciepła 32): 

23) przerależni do P. R U. Nr. 2, 
zam, w lżsyvm kom.. ur. r. 1897 i 
190] (tylko ci. którzy nie stawili się 
do raportu, względnie zchrań kona 
trolnych w r. 1925) oraz ur. w r. 1899 
i 1900 (tylko ci, którzy w r. 1925 i 
1926 nie odbyli ćwiczeń w rezerwie 
i nie stawili się do raportu względnie 
zebrań kontrolnych) — w komisji 
nr. | (koszary dvonu samochodowe» 
go, ul. Konwiktorska 3), zam. w 20 i 
3|vm kom., 


Z. 


r. 


3 


w 


wszyscy ur, w r. T801 — 
w komisji nr, 2 (koszary art. konnej, 
ul. Huzarska), zam. w llsvm kom.. 
ur, r. 1305 (tylko ci, którzy nie 
stawili się do raportu, względnie ze: 
brań kontrolnych w r. 1925) — w kos 
misji nr. 3 (koszary | p szwoleże» 
rów, ul Ułańska), zam. w 23:im kom., 
wszyscy Ur. r. 150] — w komisji 
nr. 4 (koszary I p, lotniczego na lots 
nisku w Mokotowie), wreszcie 

3) przynależni do P. K U. Nr 3, 
zam, 14. 15. 17, 18, 19 i 25 koma 
ur, 1897 (tylko ci, którzy nie 
stawili się do raportu, względnie zes 
brań kontrolnych w r. 1925) — w kos 
misji nr. I (lokal P, K. U, wl 
ka 3, pokój nr. 3). 


w 


w 


w 
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Wspólpraca Rządu z Seimem 


Co będzie z dekretem prasowym? 


W sobotę, pojutrze mija termin 


Stosunki pomiędzy Rządem 
a Sejmem  zaczęly się w 
dniach ostatnich wyprosts- 
wywać. Szczególnie korzyst- 
ne wrażenie wywarła w ko 
łach poselskich zapowiedz 
współdziałania Roadie zeke 
misja adminisitracyjną, która 
podjęła dalsze prace , rad Ue 
stawami samorzędowemi. 

Przedstawiciele Rządu mieli 
najlepszy przykład na cobra- 
dach komisji spraw wewnętrz 
nych, iż posłami kierują mo” 
tywv rzeczowe w ocenie fak” 
tów i zjawisk. Mamy głębo- 
kie przekonanie, iż dyskusja 
nad budżetem Ministerjum 
Spraw Wewnętrznych, choć 
była dość zacięta. jedn*kże w 
rezultacie dla obu stron była 
bardzo korzystna, 


Niemile natomiast uderzył 


każdego takt. iż wczoraj w 
obradach komisji konstviu: 


cyjnej nie brał udziału zaden 
z przedstawicieli Kzadu. O po- 
siedzeniu komisji Rząd byl u 
wiadomiony. Pogłoski jako- 
bv Premjer Marszalek Płsud- 
ski nie przyjał prezesa komiz 
sji pos. Polakiewicza nie od 
powiadają prawdzie. gdyż 
pos: Polakiewicz nie zabiegal 
o posłuchanic. nie mógł być 
przeto nicprzyjęty. 

Komisja konstytucyjna po 
szerokiej debacie jednomyśl: 
nie uznała prawo dokonywa” 
nią zmian w dekrctach Prezy- 
denta w'każdej chwili, Zasad: 


NE BANA G | BR 


nicza zatem tcza zostala o- 
broniona. 
Ale nam chodzi o stronę 


praktyczna, Rzecz cała pow” 
stałą na tle dekretu prasowe: 
śo. Dekret ów obowiązuje. 
Jest wykonvwanw. Szczegói* 
nie gorliwie stosowany jest w 
województwach: ślaskiem: kra 
kowskiem i poznańskiem. 
Jeden z dzieników rządo- 
wych ogłosił wczoraj. iż Rzad 
dekret wycofał Skad? Gdzie 
o tem oznajmiono? Jest fak 
tem, iż Rząd dekretu dotąd 
nie wniósł do Sejmu. Z mocy 


Biura (eIEATYWÓW Wywiadowcze 


Bracka 17, front. Tel. 228-40 
Koncesjonowane i kaucjonowane w kra- 
ju i zagranicą. Wywiady. Obserwacje. 
Opieka mienia i osób. Sprawy kryminalne. 


Informacyjno- 


zn Z 


zatem art. 44 Konstytucji de- 
kret automatycznie przestaje 
działać w dniu 27 listkpa 
da. Ale skad sę 
dowie jakiś starosta, $ 
na głębokiej NORA x 
niesienie dzennikarskie nie 
jest dla niedo miarodajne. 
Tylko Dziennik Ustaw, gdzie 
był dekret ogłoszony į gdzie 


iż o: 
d Mu; 


wyraźnie powiedziano, 

bowiązuje cd 9 listopada 
si być przeto w Dzienn ku to 
staw jakaś wiadomość o jeg 

wygaśnięciu. o ile istetnic wy” 
gaśnie. 

W sobotę mija ów termin 
awutygodniowy. do którego 
mial być do Sejmu wniesienv, 
Czuwajmv. 


Zniesienie ograniczeń i wolna 


LONDYN, 25411. (ATE). Li- 
czba góraików, zatrudnionych 
obecnie w kopalniach, wynosi 
421,478, Dzisiaj zostasie zwie- 
siena większość ogranie zeń, do- 


sprzedaż wegla 


palnie uzyskują również w dniu | 
dzisiejszym zupełną swobodę 
sprzedaży węgla wewaątrz kra 
,ju. Zostają zachowane tylko o- 
| graniczenia, dotyczące „ek spor- 


tyczących spożycia węgła. Ko- | tu. 


W kotle albańskim 
Powstanie pod 


hasłem niezależn 
Północnej Albanii 


BELGRAD, (257114 TATE). — 
Doniesienia w sprawie powsia- 
nia albańskiego są sprzeczne. 
Według wiadomości, ze źródeł 
albańskich, powstanie zostało 
złamane, Wieczorem nadesz!y 
jednak wiadomości, świadczące 
o tem, iż silne oddzialy po- 
wstańcze zbliżają się do miej- 
scowości Tataris. 

Przywódcy ruchu wydali o- 
dezwę, iż dążą oni do wywal- 
czenia niezależności północnej 
Albanji. Rząd jugosłowiański 
przedsięwziął cały szereg środ- 


KORNEL MAKUSZYŃSKI 


17) 


GOŁE NIESZCZĘŚCIE 


Historja bardzo rzewna 


— Wyszła, czy uciekła — nie | 
wiem! 

— A kompres na głow$ to mo 
żeby panu pomógł? 

Wrona drżał i był bliski wy- 
buchu. 

— Panie Walenty, kochany 
panie Walenty, ja nie żartuję... 
Ja też myślałem, że zwarjowa- 
łem. Ale to się stało naprawdę: 
lej gipsowej figury, którą pan o- 
ślądał, niema! 

— Czekaj pan! — krzyknął 
Walenty, — to ją panu zabrali! 

— Kto? po co? 

— Za podatki! 

— Niemożliwe, ja nie płacę 
podatków. Chyba kto ukradł... 

Walenty machnął ręką, jego 
kobyła z tą samą miną machnęła 
ogonem. 


— Ej, kto by tam... 

— Zresztą nie wychodziłem z 
domu... 
I figury niema? 
Niema! 
I pan mnie nie buja? 
Nic! 
To chodźmy zobaczyć... 

Stara, mądra kobyła kiwala 
ibem na znak, że sprawę trzeba 
dowodnie rozpatrzeć na miej- 
scu. 

Wrona wchodził do pracowni 
z nowym zapasem niesamowite- 
go ducha, pan Walenty zaś z 
wiarą, że jego luby sąsiad prze- 
cież cokolwiek musiał nieszko- 
dliwie oszaleć, Głęboko się jed- 
nak zatroskał i pogląd na całą 
sprawę odmienii, kiedy 
nie mądrze wszystko 

, 


* 


naocz- 


zbadał; 


ości 


ar 


a 
= 


ków ostrożności, aby przeszko- 
dzić powstańcom w przechodze 
niu przez granicę, 


WOŁWÓWA POZNAŃSKI 
Nie jest ciężko chory 
Wbrew doniesieniom n'c- 

których pism. wojewoda pcz 
znański p. Bniński nie jest 
ciężko chorw. a jedynie przed 
kilku dniami nabawił się lek- 
kiego przeziębienia. 


począł mówić cicho i spoglądać 
z tajonym strachem w mroczne 
katy; obaj sprawiali wrażenie, 


że badają miejsce tajemniczej 
zbrodni. 
— Ja tu jestem ślupi, — wy-. 


znał wreszcie pan Walenty; — 
sześćdziesiąt siedem lat żyję, a 
o czemś takiem tom nie słyszał. 
Czort w tem wszystkiem siedzi... 

Nagle spojrzał nieufnie 
Wronę, 

— ..W kościele to pan pew- 
nie dawno nie był... 

— (oś 


rzeźbiarz, 


na 


takiego, — bąknął 


— A gołe panienki pan le- 


pił... Coś by się dało skombino- 
wać. 

— Co lo ma jedno z dru- 
siem? 


— Może i ma —czy ja wiem? 
Djabeł sztuki potrafi... 
Ej, panie Wrona, patrz pan... 


różne 


— Co się stało? gdzie? 


— Dawaj pan światło: o, tu! 
Co to jest? 


Nie w Panamie 
| 


l dzi 
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Smutno jest bankom w dzisiejszej dobie 


Wielki ruch w Święcie HankOWYM 


Bgonia „wojennych“ banczków 
zmiany w Eznku Handiowym 


— Gdzież, wy, gdzież wy, ame- 
rykańskie kapiialy? — Fuzja 
Bankiem Zjednoczonych Ziem 
Polskich — Banczki zamierają 
ce. — Unpadiości i Ekwicacie, 
nawet zgoła „przepadlki”, 


L 


Sprawa zasilenia Banku Man- 
diowego lapitaiami aree rykan- 
skie emi grupy Harriman 


a 


nę!a się dość daleko, a obecnie 
spodziewane 


zmiany w łonie dyrekcji 


są komeniowane na fieidzie z 
pewaym nicpokciera. 


Podobno ustąpić ma ze swe- 


ga stanowiska dyrektor St. Ro-| 


gaczewski, mówią również, iż 
ustapi ze swego stanowiska za- 
slużony dla Banku dz rektor 
Wizel, przemęczony już pracą i 


ostatn'emi wypadkami, 


WW związku z tem coraz ak- 


lualniejszą jest 
iuzji 


ya 


Sprai 


Banku Handlowego z Bankiem 
Zjednoczonych Żi:m Polskich, 


Lecz na Kubie wylądował 
samoiot 


LONDYN, 25.11. (ATE), Pró- 
ba dokonania lotu bez zatrzy- 
nania z Norfolku w stanie Wir- 
ginia do Panamy 
się niepowodzeniem. 
acroplanów 


zakończyła 
Jeden z 


po wyczerpaniu 


bepzyny był zmuszony wylądor| 


wać na małej wysepce obók 
Kuby, drugi zmuszony był do 
opuszczenia się na morze Ka- 


raibskie. | 


på PRA ZDROJ“ | ' 
STANIAŁ 


430 


— Na Boga! ślad bosej nogi! | 
Gipscwy, biały ślad... 

— Rany! oi tui tu... 
próg.. Tu stojala... 
hodźmy za drzwi.. Widzi pan? 


Pa- 


na 


— Tak, ślad na śniegu... 
nie Walenty, ia zwarjuję!... 

— Pan Bóg nas ochroni... 
Strach pomyśleć... I żeby goia 
na taki ziab... Taka chvba nic nie 
czuje? 

Wrona nie odpowiadał; roz- 
forzałym wzrokiem patrzył w 
ślady, które opodal zupełnie zni- 
knęły. 

— Stąd pewnie poszła po- 
wietrzem, — szepnął Walenty i 
przeżęśnał się. 

— Tak, pewnie powietrzem... 
— mówił rzeźbiarz cicho, jak o- 
czarowany, 

— Jak czarownica... 

— Jak czarodziejka, — sze- 
pnął Wrona w nagłym zachwy- 
cie serca, jako on Pygmaljon, 
co posąg Galatei duchem i pro- 
mienistem życiem napełnił. Nie | 


a | spodziewana 


odsu- | 


który podobnie jak i tamten 
ma Guże zebowiązżania w sto- 
sunku do Eanca Commerciale 
Italiana w Medjo!lanie. Fuzja ta 
już byla w roku 
ubiegłym, rie doszła jednak do 
skutku jedynie z powodu sta- 
rań Banku Hanalowego o 
pozyskanie kapitalów amery- 
kańskich, 
ce przeprowadzał na-=r inten- 
par czlonek rady Banku — 
PE: Gliwic. 
ls Przed końcem roku bieżace- 
|go prawdopodobnie 
zejdą z rynku 
[3 lub nawet więcej banków, któ 
re od dwuch lat bez mała sa w 
iazie lkwidacii i nie posia dają 
ani przepisenego kapi taiu ak- 


cygnega, ani nadziei na pozys- 
kanie poważniejszej śrupy fi- 
nansowce!. 


Sfery finansowe wymieniają 
iu Bank Stołeczny, Bark Prze- 
mysiowy Warszawski i Bank 
Prywatny, pozatem takie efe- 
neg: jak Bank Inwalidzki, 
Upadłość eśioszono Bankowi 
Zjedacczonych Kooperatyw, a 
w sładium likwidacji znajduje 
się Polski Bank Kresowy. Sie- 
ry giełdowe również z wielkiem 
zainteresowaniem oczekują wy 
niku sprawy wniesionej przeci- 
wko „zaginionemu' Bankowi 
Agrarno - Przemysł, który do- 
tychczas nie został odnaleziony 


_ 
= e e u 


Kogo nie zacłekawią osobliwe koleje 
banknotu, przesuwającego się w nie- 
ustannej swej wędrówce z rąk do rąk 


4 
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A 


Premiera w pierwszych dniach grud- 
nia w kinoteatrze „cołosseura*. 


znał tajemnicy tego odejścia 
posąpu, lecz z pod ciężkich opa- 


Prowa-|rów lęku wydobył zachwyt i 


poczuł się w wielkiej dumie, że 
oto on go stworzył takim dudim 
miłości į takiem napięciem twór- 
czem, że posąg ożył. 

Kicdy w strachu niesamowi- 
tym coraz bardziej grzęznący, 
odszedł pan Walenty z roztrop- 
ną duszą po raz pierwszy nad 
orześ zwąlpieriaą przywiedzioną, 
aby z mądrą kobyłą swoją po- 
ś$adać o djakelskiem zdarzeniu, 
rzeźbiarz usiadł w pracewni na 
tapczanie i rozmyśleł burzliwie, 
a błyskawice zygfzakami kiegaly 
od jego serca do giowy i z por 
wrcłem, co na tak malej prze- 
strzeni wielki i katastrofalny u- 
tworzyło chacs. 

Ponad mroczne tonie strachu 
wzleciawszy na skrzydłach za- 
chwycenia, śpiewała dusza rze- 
żbiarza: 


(D. c n.) 
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Ośmy cud świata 


Na skinienie reki maharadzy!! 
staje pałac z bajki 


Kop,a Wersalu nad Gangesem 


Między wielu cudami, które 
synowi swemu i następcy zo- 
stawił maharadża z Indore, zre- 
zygnowawszy sam z tronu i u- 
sunąwszy się w zacisze życia 
prywatnego, na największą u- 
wagę zasługuje przesliczny pa- 
łac o 33 salach. 

Pałacu tego nie wykonczono 
jeszcze zupełnie, wkrótce jed- 
nak otrzyma go nowy właści- 
ciel. 

Wszystkie części, z wyjąt- 
kiem szkieletu, sporządzono w 
Anślji. W ciągu lat 5 wielkie o- 
kręty niosły z Londynu do In- 
dji cenne ładunki, przeznaczo- 
ne na budowę pałacu. 

Wśród mebli największą u- 
wagę budzi przecudne, srebrne 
łoże, na którem nowy mahara- 
dża spocznie już niedługo. 

Pałac w Indore budowano na 
wzór najcenniejszych i najświet 
niejszych cacek architektury, 
jakie wysłańcy indyjscy znależ- 
li w Europie. 

Jest to niezaprzeczenie jed- 
na z najkosztowniejszych bu- 
dowli współczesnych. Dosć po- 
wiedzieć, że jedynie urządzenie 
wnętrza pałacu kosztować bę- 
dzie 200 tysięcy funtów  szter- 
łingów (około 9 miljonów zło- 
tych), Wszystkie przewożone z 
Londynu szczegóły były tak 
świetnie opakowane iz taką 
pieczołowitością niesione, że 
zaledwie dwie wazy porcela- 
nowe uległy zniszczeniu. 

Fabrykanci i dekoratorzy an. 
giełscy otrzymali polecenie u- 
rządzenia pałacu możliwie 
wspaniale i kosztownie. Ponie- 
waż maharadża płacił za wszy- 
stko dobrze, więc polecenie to 
spełniono najdokładniej, 

Według opisów pałacu sala 
tronowa i apartamenty przyle- 
głe urządzono na wzór sław- 
nych sal pałacu Petit Trianon 
w Wersalu. Posadzki sporzą- 
dzono z najdroższych gatunków 
mahoniu. Sufit w sali tronowej 
ozdobiono artystycznemi imalo- 


KOREA CZ 000 0 0 ma 
Zmarszczki 


rozprowadza, oczyszcza cerę, nadaje 
twarzy świeży, młodzieńczy wygląd, 
znany krem 267 


ABARID 


Do nabycia we wszystkich perfumer: 
jach i składach aptecznych. 


p 


Z TEATR ÓW 
TEATR 


„TAJEMNICA POWODZENIA” 


widłami, wykonanemi przez 
francuskiego artystę Remeu. 

Rzeczą niezaprzeczenie god- 
ną widzenia w pałacu jest tron; 
zrobiony on jest z prześlicznie 
rzeżbionego i bogato sadzunego 
złotem mahoniu. Sama materja, 
którą obity jest fotel tronowy, 
kosztuje około 27 tysięcy zło- 
tych. 

Ale częścia 


najkosztowniej- | 


szą pałacu jest podobno łazien- 
ka; co do niej budowniczowie 
otrzymali specjalny rozkaz 
nie oszczędzania niczego. W ła- 
zience ściany, podłoga, sufit i 
wielki głęboko wbudowany re- 
zerwoar z wodą sporządzone są 


Trudno jest pięknie żyć, 


Kapitalne dowei 
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trudniej pieknie umierać 


sy na tożu Smierci 


Wesoly testament sportowca 


Wśród umierających spoty- | Ńadprokuratorowi np. 


o któ- 


ka się bardzo często ludzi, pa- ' rym doskonale wiedział, że jest 


trzących na tych, co jeszcze Zo- 
stają, z pewną  pobłażliwością 
a nieraz ze złośliwym wśmiesz- 
kiem. Dowodem tego choćby 
testament, jaki zostawił po so- 
bie adwokat z Toronto, Karol 
Miller. 

Zmarły był swego czasu zna- 
| komitym sportowcem: nie gar- 
dził też grą w karty i kielisz- 


z najdroższego marmuru. Urzą- | kiem. Naogół był z życia i losu 


dzenie łazienki samej 
wało z górą 100 tysięcy 
tych! 


zło- 


koszto- |swego zadowolony. 


Wyraz swym poglądom na 
ludzi dał Miller w testamencie, 


T 


k się rohi karjere w Amerycć 


Z potrącanego przez wszystkich posłańca 
Potentatem i głową 6 miljonowego New Yorku 


Wielkie zwycięstwo, jakie w 
ostatnich wyborach w St. Zje- 
dnoszonych odniósł _ obecny 
burmistrz New - Yorku, Alfred 
Smith, wysuwany już dziś na 
czoło, jako możliwy prezydent 
St. Zjednoczonych po Coolid- 
$e u, zwróciło na niego uwagę 
nietylko społeczeństwa amery- 
kańskiego, lecz i Europy. 

Smith. zwycięstwo swe zaw: 
dzięcza nietylko wielkiej zrę- 
czności politycznej, lecz także 
niezwykłej popularności. Uro- 
dził się on w r. 1873; ojciec je- 
go był bardzo ubogim traga- 
rzem portowym. Ponieważ 
wcześnie został sierotą, więc 
musiał opuścić szkołę począt- 
kową i wziąć się do ciężkiej 


KREM BAVADGRE 


| firmy: „Parfumerie d'Orient“ 


WARSZAWA 

Wygładza, wybiela skórę natych- 
miast po użyciu. Nie plami, nie 
brudzi, cera staje się matową, ela- 
styczną t młodzieńczo świeżą. Pro- 
simy sprobować aby się przekonać, 
że tak jest naprawdę, Na obecny 
sezon jest to Środek niezbędny w 
każdym domu. Znakomity po go- 
leniu. Żądać w lepszych składach 

perfumeryjnych i aptecznych. 


340 


Znana Angielska 
wytwórnia obuwia 
Kazimierza Kasperowicza 
poleca na obstalunek luksusowe obu- 


wie mezkie, damskie i sportowe. 


SKLEP Widok 18. 346 


LETNI 


komedja w 3-ch 


aktach James'a Montgomery'ego. Przekład Andrzeja 
Marka. Reżyserswał p. E. Chaberski 


Amerykańska sztuka „detek- | 
tywna' z kobietami na drugim | 
planie, Na pierwszym planie są 
pieniądze. Pieniądze są kobie- 
tą tej sztuki, heroiną, uwodzi- 
cielką, pięknością, przedmio- 
tem westchnień, snów i sza- 
leństw; dla nich wszystkie my-j 
śli, dla nich bicie serca, dla 
nich zgrzytanie zębów i bez- 
senne noce. Francuskie przy- 
słowie, że luidor podoba się 
wszystkim, James Montgomery 
demonstruie na dolarze. Co 
czas to waluta. Dzisiaj wyszedł 
z mody luidor, dzisiaj wszedł w 


modę dolar. Sezon dolara. A że 
my płyniemy z prądem mody, 
więc wczoraj na widok dużej 
paki dolarów wpadliśmy w rze- 
telne podniecenie. Co tu ukry- 
wać: oklaskiwaliśmy dolary 
przy podniesionej  kurtynie. 
Wstąpił w nas duch! Wydawa- 
ło nam się, że i my możemy, ie- 
żeli tylko tak porządnie zech- 
cemy, (a od jutra, oczywiście, 
zechcemy), że i my możemy ro- 
bić wielkie pieniądze, Jakśdy- 
byśmy się obudzili. [Do wczoraj 
śnuśnieśmy spali, ale od jutra 
zaczniemy wesoło robić mają- 


pracy; woził on, jak ojciec, to- 
wary w porcie. 
aż do czasu „gdy otrzymał miej- 
sce na targu ryb, 

Tam odkrył go jeden z kie- 
rowników demokratycznej or- 
ganizacji politycznej z New- 
Yorku i zajął się młodym Smi- 
them. Po raz pierwszy zabiera 
on głos publicznie, jako 23-let- 
ni młodzieniec. Wykazuje on 
już wtedy, że jest znakomitym 
mówcą, to też zostaje zaraz 
członkiem zarządu gminy. Jako 
człowiek 30-letni Smith zostaje 
posłem na kongres, 


straszny dramat rozegrał się na 
wysepce Gaiola, pod Neapo- 
em. Od pewnego czasu miesz- 
kał tam pewien profesor, Ku- 
tenbach, wraz ze swą ukocha- 
ną. Posiadali oni własną willę, 
z której nie wychodzili niemal 
zupełnie, oddani sobie, swojej 
miłości. 

20 listopada oboje wyszli wie 
czorem na obiad do pobliskiego 
Marechiaro; w czasie powrotu 
o domu ukochana proiesora 
wpadła do morza, które tego 
wieczoru było bardzo wzbu- 


tek. Pieniądze to kwestja na- 
szej woli, energji, uporu i do- 
brego humoru. 


Jak się dwunogie komforto- 
we zwierzę, zwane  człowie- 
kiem, roznamiętnia, gdy je po- 
sławić wobec możliwości szyb- 
kiego zrobienia fortuny, poka- 
zał nam wczoraj drugi akt, wy- 
bernie wyreżyserowany przez 
p. Chaberskiego i pierwszo- 
rzędnie zagrany przez wszyst- 
kich artystów. 


Pikanterją „Tajemnicy powo- 
dzenia” jest stała niepewność, 
czy pieniądze któreini operują 
dwaj główni bohaterowie, są 
prawdziwe, czy fałszywe. Pie- 
niądze są prawdziwe, fałszywy 
jest tylko końcowy efekt dar- 
cia tych pieniędzy. Ten efekt 
nie leży logicznie na linji ani 
akcji, ani amerykańskiej mo- 
ralności widowiskowej. byłbym 
za tem, aby go skasować, bo z 
człowieka sympatycznie spryt- 
nego robi kryminalistę i z pe- 


Pracował tak ¿zwykle opanowanym, 


W nocy z 20 na 21 listopada ki Prof. Kutenbach wespół 


Smith iest człowiekiem nie- 
nikt go 
nie widział rozgniewanym, całe 
otoczenie wielbi w nim wielki 
talent krasomówczy. Nawet je- 
śli go kto nie lubi, musi go 
szanować lub bać się. W r. 1917 
Smith zostaje po raz pierwszy 
burmistrzem New - Yorku. 

Smith jest przeciwnikiem u- 
stawy, zakazującej spożycia al- 
koholu i jest to bezwarunkowo 
jeden z najpoważniejszych po- 
wodów, dla których staje się 
coraz popularniejszy. 


Dramat miłosny pod 
Neapolem 


Morze zabrało dwoje zakochanych 


z rybakami pośpieszył na po- 
moc ukochanej kobiecie, chcąc 
ją uratować za wszelką cenę, 
Ponieważ jednak wszelkie pró 
by w tym kierunku okazały się 
bezowocne, Kutenbach, oszała- 
ły z bólu, sam się rzucił do mo- 
rza i utonął, 

Mimo bardzo dokładnych po- 
szukiwań, zarządzonych przez 


Tego arcydowcipnie przed- 
siębiorczego bisnesmana świet- 


władze policyjne, dotąd nie u- 
profesora, ani jego ukochanej, 
kobiety niezwykłe podobno pię 
wnością autorowi nie postał w 
nie grał p. Zelwerowicz, zrzad- 
koju, jako o zasadniczym cha- 
rakterze tej postaci, o spokoju 
tym spokoju, który gentlemano- 
wi Westowi nadaje tajemni- 
czość, piętno zagadkowości. W 
powinien być zawsze, zawsze, 
spokojny, aż podejrzanie spo- 

P. Różycki grał sportsmana 
nędzarz', z rasową anólosaska 
powściągliwością — znakomi- 

Wiele radości sprawiał nam 
p. Rapacki, jako niepewny swe- 
go autorytetu małżonek i oj- 

|. 


dało się odnaleźć zwłok aní 
knej. 

głowie. 

ka jedynie zapominając o spo- 
w ruchach i wyrazie twarzy, o 
obliczu policji Captain West 
kojny. 

w partji. zwanej „milioner lub 
cie. 

swoją wyborną siłą komiczną 
ciec. 

Wacław Grubiński. 


nieprzejednanym wrogiem kart, 
zapisał poważną ilość udziałów 
klubu gry. Kilku politykom, co 
do których działalności wia- 
demo bylo, że są gorliwymi 
zwolennikami zakazu picia al- 
kcholu, zapisał Miller pakiet 
akcji browaru. Dwuch kolegów 
zawodowych, co do których ca- 
łe miasto wiedziało, że się nie- 
nawidzą i od lat wielu nie za- 
mienili z sobą jednego bodaj 
słowa, Miiler mianował wyko- 
nawcami swej: ostatniej woli. 

Ale nie na tem koniec. Naj- 
badziej sensacyjną częścią tes- 
tamentu Millera jest to miejsce, 
w którem cały niemal swój ma- 
jatek zapisuje pannie Winter- 
ton za to, że go uczyniła naj- 
szczęśliwszym z ludzi, W jaki 
sposób? — pytacie. Poprostu, 
gdy Miller przed 20 laty prosił 
o jej rękę, p. Winterton dała 
mu koszal 


NA SZEROKIM 
ŚWIECIE 


więzienie, dające dochód 


Zbadanie stosunków w więzieniu 
nowojorskieim wykazało bardzo nies 
zwykłe okoliczności. Okazało się bos 
wiem, że restaurator, któremu zlęco= 
no żywienie więźniów, zarabiał roe 
cznie około 100 tysięcy dolarów na 
czysto. 

Nic też dziwnego, że w ostatnich 
trzech miesiącach więźniowie stale 
horowali na żołądek; choroby te czę 
to powodowały śmierć wobec czea 

> prasa nowojorska narobiła wiele 

'rzawy, stąd właśnie rewizja i wye 

rvcie owych „dochodów” restauras 


ora. 


ELASTYCZNE 
MEN URO Ł.63 


się nie rozsznur. 


Obuwie z temi sznurowadłami 
wkłada się i zdejmuje lak sa- 
mo, jak pantofle domowe, Ge- 
naralne Przedst. „Corefa*, 


"noDuo4 yabi im 1 mozi z>Ą 


Raz zasZznurowane, więcej 


Warszawa, Hoża 41/20, 
tel. 241-49. 359 g 
Do nabycia w niżej wymienionych 
sklepach: 


Jabłkowscy, Bracka 25. 
„Universal”, Bielańska 5. 
Struś, Chmielna 9. 
Rduttówicz, Al. Jerozolimskie 22, 
Nowości i Wynalazków Wystawa 1 
Sprzedaż, Al. Jerozolimskie 13/15. 
Rejmanowa, Królewska 1. 
Łobodziński, Krucza 22. 
Ciborski, Krucza 16. 
L: Gross, Krucza 30. 
Niemyska, Marszałkowska 56. 
Feinmesser, Marszałkowska 62. 
Frendler, Marszałkowska 91. 
B-cia Różyccy, Marszałkowska 82. 
Kwiatkowski i Bolesławski, Mar- 
szałkowska 143. 
Doley, Nowy Świat 19. 
„lózef”, Nowy Świat 40. 
r Obremski i S-wie, Nowy Świat 5 
„ Leszczyński, Nowy Świat 64. 
aoi, Nowy Świat 06. 
Kowalska, Nowy Świat 25. 
„Wyrob Krajowy” A Nowy Świat 33, 
Kieliszczek, Nowy Świat 54. 
Brandysiewicz, Niecała 8. 
„Jurek”, Sienna 7. 
Nicki, Sienna 5/7. 
Wisznikiewicz, Sienna 3, 
K. Włodarczyk, Szpitalna 3. 
F. Smolinski, Złotn 25. 
„Szewce”, Żórawia 2, 
H  Obremski i $-wie, Senatorska 27. 
RW RÓ —"— 0 0 . open 
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== Nr. 62 


25.11 ABC 1926 


Zawieszeni na zuwrotnej wysokości technicy 


Przygotowują gwiazdkę 


enn cia [Gl ka 100 


Na terenie fortu mokotow- 
skiego wre intensywna piaca 
nad ukończenieni żelaznej kon- 
strukcji wież antenowych 4# no- 
wej dużej radjostacji. 

Całkowitą konstrukcję tych 
wież wykonała w kraju z kra- 


jowego surowca przy pomocy 
polskich inżynierów fabryka 
Fitznera i Gampera. Budowę 
wież doprowadzono już do 60 


metrów wysokości, tak, że po- 
zcstały jeszcze do zmontewa- 
nia niecałe trzy przęsła wierz- 
chołków. Ciekawa jest praca 
monterów i techników, którzy 
w karkołomnych pozycjach za- 
wieszeni często w powietrzu na 
wysokości kilkudziesięciu met- 
rów nieraz na wąskiej tylko 
sztabie żelaznej, pracują nad 
skomplikowanym montażem 
konstrukcji. 

Prace nad ustawieniem skom 
plikowanej aparatury radjosta- 
cji są również na ukończeniu, 
tak, że rozpoczęto nawet próby 
sprawności niektórych apara- 
tów. 

Według przewidywań inżynie 
rów, kierujących budową ra- 
djostacji, rozpocznie ona już w 
najbliższych dniach próbne na- 
dawania na fali tysiącmetro- 
wej. ; 


INSTYTUT WSCHODNI 
w Warsz?wie 
Zapoczątkowuje spis polaków, 
którzy 


zee w Azji (nie wyłą: 
czając Kaukazu i Syberji) oraz zbie» 
ra dane o Polakach: podróżnikach i 
badaczach Wschodu (ich totografje, 
życiorysy, dziela). 

Że względu na doniosłe znacze: 
nie dla Kraju naszego wykazania, 
co polacy zrobiłi na Wschodzie i 
dla Wschodu, oraz j: :im zasobem 
wiedzy teoretycznej i praktycznej 
o Wschodzie rozporządzamy, po: 
żądanem jest, żeby osoby. które 
Wschód znają i tam pracowały, 
nie omieszkały podać swych ads 
resów, w celu porozumienia się z 
memi względnie przesłania im 
blankietu ankietowego. Kancelarja 
Instytutu otwarta w godz. 11—13, 
18—20, Żórawia I, m. 1 
czwartków i dni świątecznych). 


Antena systemu angielskiego | 
jest już również ukończona i 
oczekuje tylko zawieszenia na 
wieżach imponującej, bo 85-me- | 
trowej wysokości, które będą ' 
widoczne w dużym promieniu 
wokół Warszawy. 

Prawdopodcbnie 


w drugiej 


Kto zie 


Dziś, o godzinie 8 wieczorem 
w lokalu Automobilklubu Pol- 
skiego odbędzie się posiedze- 


nie sekcji propagandowej Ko- | taklem 


mitetu „Tygodnia Ruchu Ulicz- 
nego”. 

Jak się dowiadujemy, sekcja 
propagandowa poza wyzyska- 
niem całego szeregu instrukto- 
rów i prelegentów nosi się z 
zamiarem wydania w „Tygod- 
niu Ruchu Ulicznego” specjal- 
nej broszurki, która będzie wy- 
dawana publiczności bezpłat- 
nie. Prócz tego sekcja zamierza 
akcję propagandową rozsze- 


(m 


polowie grudnia, a z pewnością | 


na gwiazdkę, będziemy się mo- 
gli delektować audyciami, na- 


Str. 5 === 


Gdzie postawić pomnik 


Bohaterskiego szewca -- 
. pufkownikRa? 


Magistrat chce na Zapiecku 


Mec. I. Baliński, prezes Rą- 


dawanemi przez nową radjo- k Pat + 
y m. st, Warszawy: 


stację, która technicznie będzie 
na wyższym poziomie i odbiór 
jej będzie bardziej precyzyjny i 
czysty. 


chodzi — sam sobie 


rzyć na wszystkie teatry, kina 
i miejsca widowiskowe w ten 
sposób, że przed każdym spek- 
specjalnie uproszony 


Sprawę%wyboru miejsca pod 
pomnik J. Kilińskiego przeka- 
zano Komisji Spraw Ogólnych, 


NIEGO! m 24 MADE a OOBE 


rzed „Tygoduiem Ruchu Ulicznego” 


szkodzi 


prelegent, kilka minut poświe- 
ci zapoznaniu publiczności z 
zasadami prawidłowego cho- 
idzenia po ulicy, 


LakójSINO WYNIKIEM sprawy NOOTOWOJ 


Przed Sądem Okręgowym w Wik 
nie toczyła się świeżo rozprawa hu: 
dząca wielkie zainteresowanie 

Naskutek przerwania pertraktacji 
honorowych pomiędzy pp. Dzierdzie: 
jowskim i Karnickim:5molańskim 


Echa krwawego dramatu 


przy ul. 


Ziotej 


_Za lichwę mieszkaniową — do więzienia 


Głośny hył swego czasu krwawy 
dramat w domu przy ul. Złotej 5 na 
tle handlu mieszkaniami: gdy doszła 
do skutku sprzedaż mieszkania, nowy 
lokator p. Kazimierz Markowski 
mieszkanie zajął, a poprzedni p. Ry: 
bakiewicz otrzymał za nie czeki, nie 
mające pokrycia, a więc hez warto» 


(prócz | Ści i został bez dachu nad głową. W 


MAGAZYN WYTWORNEGO OBUWIA MĘSKIEGO i DAMSKIEGO 
WŁASNEJ WYTWÓRNI 


KWIATKOWSKI i BOLESŁAWSKI 
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WARSZAWA. MARSZAŁKOWSKA 143, TEL. 40-64. 


MAGAZYN OBUWIA 


MĘSKIEGO, DAMSKIEGO I SPORTOWEGO 


silnem zdenerwowaniu Rybakiewicz 
usiłował zabić Markowskiego, raniąc 
go strzałem z rewolweru w policzek 
i szyję, a sobie odebrał życie. 

Markowski „wygrzcbał się” z ran 
i, żyjąc zdrowo nadal popadł znów 
w zatarg o tle mieszkaniowem Sta: 
nal mianowicie przed Sądem Okrę: 
gowym pod zarzutem przestępstwa 
lichwy mieszkaniowej względem p. 
Pastewki, jako oskarżony o pobranie 
1400 złotych za odstąpienie mu swe: 
go mieszkania, wraz z właścicielem 
domu inż. Pietruszką, oskarżonym 
o wzięcie dwustu złotych za udziele: 
nie swej zgody na tę „sprzedaż”. 


K. jedno: 


| sekundanci p. spisali 
otrzyma: 


stronny protokół, Po 
niu togo dokumentu p. Dzierdzicjew= 
ski w asystencji swoich  siostrzeń: 
ców braci Bądzkiewiczów, studentow 
Uniwersytetu Stefana Batorcgo, zar 
czaił się na ulicy oczekując nadej: 
ścia p. Karnickiego a spotkawszy się 
z tym ostatnim oko w oko dotkliwie 
obił go kijem. Podczas napadu wy» 
wiązała się obustronna strzelanina 
zakończona tragicznie gdyż jeden z 
młodych Bądzkiewiczów padł tru: 
pem ugodzony kulą Karnickiego. W 
rezultacie prokurator pociągnął Kars 
nickiego do odpowiedzialności za za: 
bójstwo dokonane w uniesieniu. 


Ekspert powołany przez prokurator 
ra, prof. Wróblewski orzekł, iż doko« 
nans przez p. Dzierdziejewskiego na: 
pad jest rzeczą z punktu widzenia psy 
chologicznego najzupełniej usprawie: 
dliwioną, zaś z punktu widzenia wy: 
mogów kodeksu karnego winien być 
zakwalifikowany jako „wyższa ko- 
nieczność' — skutkująca zupełną nice 
karalność czynu. 


Stanowisko to zatakował w swojem 
przemówieniu obrońca  Karnickiego 
adwokat Niedzielski, stojąc na stas 
nowisku, %iż tego rodzaju opinja wy: 
powiedziana przez profesora uniwers 
syłetu uwłacza godności wysokiej u: 
czelni oraz sieje zgorszenie wśród us 


i 


Plebiscyt czytelników „ABC* 


której przewodniczy mec. Way- 
del. 

Co do mei opinii, to aczkol- 
wiek dzielnicy  staromiejskiej 
nie wykluczam, jednak nie zgo- 
dziłbym się na Zapiecek. 

Myślałem o Placu Krasiń- 
skich, jednak nie ustaliłem je- 
szcze swego zdania w tej spra- 


wie. 

Narazie czekam na opinię 
wspomnianej Komisji, którą 
postaram się przynaglić, aby 
swą opinję zechciała jaknaj- 
prędzej zakomunikiwać Radzie 
Miejskiej. 

Zdanie twórcy pomnika Cho- 
pina, profi. Szymanowskiego 
jest następujące; 


Pomnik Kilińskiego winien 
stanąć na Rynku Starego Mia- 
sta. Plac powyższy i artystycz- 
nie i duchowo najbardziej od- 
powiada celowi, ~ 


Znany i ceniony historyk, 
dyrektor Muzeum Narodowego 
pułk. Gembarzewski: , 


Na ul. Miodowej stał pałac 
ambasady rosyjskiej, tyły któ- 
rego wychodziły na Podwale i 
tutaj zapewne na Piekieiku lub 
też w bliskości znajdował się 
jeden z punktów  strategpicz- 
nych, z którego pułk. Kiliński 
kierował akcją zdobycia amba- 
ady, Pomnik, stojący na tem 
miejscu byłby uplastycznieniem 
bohaterskiego ducha Starej 
Warszawy z końca 18-go wie- 
u. 

Tradycji zaś Piekiełka, „jako 
miejsca kaźni dawno lud- war- 
szawski zapomniał i argument 
ten zdaje się być mało ważki. 
Drugie miejsce, to ulica Sze- 
roki Dunaj, również żywo przy» 
pominająca życie Kilińskiego. 
Prołesor Politechniki war- 
szawskiej p. Noakowski: 

Jestem za postawieniem po- 
mnika na Rynku Starego Mia- 
sta. 

P, Stefan Kamiński: 

Proponuję, ażeby pomnik Ja- 
na Kilińskiego stanął na pl. Na- 
poleona. 


P. Stefania Banasiak: 


. 


ANTONI ŚWIERSZCZ 


Nowy Świat 32. 
Poleca znane z dobroci wszelkie obuwie wyrobu własnego. 


Warszawa Telefon 262-28 


21) ' 


ALEKSANDER BŁAŻEJOWSKI. 


TAJEMNICA HOTELU 
PRZY ULICY CHMIELNEJ 


— Nie rozumiem — zdziwił się Trzysiński. —Sły- 
szałem, że wielkie dzieła przychodzą na świat jako 
wykwit talentu, tak nieoczekiwany i  nieobliczalny, 
jak wylew lawy z krateru. Wiem, że małe dzieła mogą 
się rodzić z chęci zysku, ale o przymusie przyznam że 
pierwszy raz słyszę... 

— A jednak i przymus może zrodzić sztukę. 

Pragnąłbym, by pan niśdy nie dowiedział się, jak 
takie dzieła powstają. 
1 — Oczywiście, że teraz jeszcze mniej rozumiem, 
jak przedtem. Ale przebacz pan, panie Ludwiku, że 
wtrącam się w nie swoje rzeczy, Mam dużo przyjaz- 
nych uczuć dla pana, jestem tak stary, że z wieku 
mógłbym być pana ojcem, a starzy uzurpują sobie 
wiele, a czasem podświadomie są i brutalni. I ja nie 
jestem inny jak starcy i dlateśo brutalnie pytam: Czy 
pańskie domowe stosunki nie są zbyt uciążliwe? 

— Teraz ja nie rozumiem dyrektora, 

— Więc powiem jeszcze wyraźniej. Czy pewny 
pan jest, że pańska przyjaciółka dobrze oddziaływa 
ne pana psychikę, twórczość i nerwy? 


a O 


Sędzia Bogatko (w trybie upro: 
szczonym) na zasadzie art, 19 i 23 
ustawy o lichwie wojennej wydał 


wyrok uniewinniający inż, Pietrusz= 
kę, a skazujący Markowskiego na 


dwa miesiące więzienia. iwierdzy, 


SS E DAEYTDWACZENNA 

Karnicki był pytaniem zaskoczony., Nie odpowie- 
dział, siedział oparty łokciami o stół, a długie, drżą- 
ce palce wplątał w włosy, Zdawało się, że to nie ręce, 
ale jakiś poczwarny, płaski polip siedzi na jego gło- 
wie i wołno porusza mackami. Trzysiński poprawił 
się w krześle, zapalił papierosa. 


— Nie lubi pan, panie Ludwiku, odpowiadać na 
kiopotliwe pytania. A może obawia się pan źle mówić 
o swej przyjaciółce... Miesiąc jednak temu ja właśnie 
byłem żarliwym obrońcą Krzeszówny przed atakami 
pańskiego przyjaciela. W rozmowie z nim wyraziłem 
wątpliwość, czy nie jest ona zbyt silnym motorem dla 
poruszania takiej maszyny, jak pan. I dziś tylko z ta- 
ką wątpliwością wobec pana występuję. Znam pań- 
ską przyjaciółkę dłużej od pana. Niech się pan nie 
obrusza... ale dawniej... i dla mnie starego nie była 
obojętna. Poznałem ja bliżej i wyrobiłem sobie o niej 
sąd: Piękna kobieta, ale histeryczka, Większa i lepsza 
aktorka w życiu codziennem, aniżeli na scenie i dla- 
tego nigdy nie będzie ani dobrą przyjaciółką, ani wiel- 
ką artystką. Jeśli ktoś gra cały dzień. musi być wie- 
czorem w godzinie przedstawienia zmęczony. Pan wi- 
docznie nie doszedł jeszcze do stadjum krytycznego | 
patrzenia na swoją przyjaciółkę, Im później to przyj- 
dzie, tem gorzej... 


Trzysiński nalał Karnickiemu i sobie filiżankę 
czarnej kawy, polem mówił jakby sam do siebie. 


— Przekonany jestem, że wyraz „dyskrecja' to 
wynalazek kobiet. One wmówiły w nas mężczyzn, że 


niwersyłeckiej młodzieży. 


Karnickiego skazano na 7 mies. 


Jako najodpowiedniejsze 
miejsce na pomnik J, Kilińskie- 
go, uważam pl. Napoleona lub 
przed pałacem Prymasowskim. 


odzieranie ich ze szat ułudy przed drugim mężczyzną, 
to brak gentlemanerji, to podłość, W ten sposób zam- 
knęły nam usta na kłódkę, Gdyby mąż mógł wszystko 
opowiedzieć o swej żonie przed kandydatem na ko- 
chanka, samą prawdą ocaliłby swój honor, a jego 
ustrześł przed wielu niespodziankami. Mam przyja- 
ciela, którego żona uciekła z kochankiem. Po upływie 
roku młody człowiek przybiegł do męża, ukląkł przed 
nim i w stanie czarnej rozpaczy prosił o radę, jak 
uwolnić się od strasznej kobiety: Mój przyjaciel nie 
tryumfował, zmartwił się szczerze, ale cóż mógł pora- 
dzić? — Dlaczego nie spytał mnie pan rok temu, kim 
jest moja żona, wtedy byłbym pana ostrzegł, — od- 
powiedział mój przyjaciel z wyrzutem — dziś jednak 
zapóźno... 


Bezwątpienia zaoszczędzilibyśmy sobie wiele 
zmartwień i, kłopotów, gdybyśmy mogli spytać swego 
poprzednika, kim jest kobieta, która wydaje się nam 
ideałem. Ale nie wielu podzieliłohy sie swoim do- 
świadczeniem... Jedni ze złośliwości, drudzy z obawy 
przed zarzutem niedyskrecji Tak, niewątpliwie ko- 
biety wydały nakaz milczenia, Wymyśliły to bardzo 
sprytnie. To im pomaga znakomicie do przetwarzania 
się ciągle w nowy ideał dla nowego kochanka, gdy 
poprzednikowi zatruła już życie. A jednak kobiety 
tak nam są potrzebne dla pracy, dla dźwigania świata 
naprzód. Bardzo to dziwne... 

Karnicki zbudził się z zamysłenia. 


(D. ce n.) 
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PROGRAM KIN 
na czwartek, dn. 25 b. m. 
ŚRÓDMIEŚCIE. 


ome. 
„APOLLO” (Marszaikowska 108). 
„Kwiat nocy”, dramat z Pola Negri 
w roli główner 
COLOSSEUM (Nowy Świat 19) 
„Wiadczyni, Libanu”, podiug po: 
wieści Pierre Benoit. W roli gł. Arlet- 
te Marchal. 


| 
| 


RADJO 
PROGRAM 
RADJOFORICZNY 
na czwartek, da. 25 b. m. 


Warszawa (długość lali 460 metrów); 


Godz. 15.00 — 15.15 — Komunika 
gospodarczy; godz, 17.00 — 17.25 — 


Odczyt p. t, „Zużyikowanie ścieków 
miejskich” wygiosi inż. Henryk Przy= 


CORSO (Wierzbowa 7. tel 238-32): Heeki (Dział: Rolnictwo); godz. 17.30 


„Zdeptany honor“, wramat, w 


lach gl, Dorothy Mackail i Convay | Wykonawev: Orkiestra P, Ra 


Tearle. 


FILHARMONJA Jasna nr 5. 


„Ostatnie dni Pon:pei“, wielki wło- {kowski (flet). Część L 1. 


ski film z Riną le Liquoro. 
MUZA (Mokotowska 73, tel. 66-26) 
„Romans królewski: z gwiazdami 
ckranu: Alice Terry, Ramon Noware 
ro, Barbara la Marr i Lewis Stone. 
NOWOŚCI (ul Bielańska), 
„Za głosem serca”, polski film z Lis 
li Romską w roli głównej. 
PALACE [Chmielna 9, tel 51-14): 
„Tredowała”, dramat w-$ powieści 
Hęleny Mniszek, W rolach głównych 
J. Smosarska i B. Mierzejewski. 
PAN (Nowy Świal 40. tel 237-40). 
Film ten sam, co w kinie „Corso . 
SPLENDID {Galerja Luksembur- 
ga, ul Senatorska, tel, 205-54}: 
„Kiki”, tragikomedja z Normą Fal- 
madge i Ronaldem Colman 


STYLOWY _'Marszalkowska 112, 
„Złodziej z Bagdadu“, przepiękna 


bajka wschodnia z Douglasem - Fa- 
irbanks w roli głównej. 

ŚWIATOWID (Marszałkowska 111, 
tel. 239-061. 

„kobiety, ktorym się nie  kłaniaz 
my“, dramat psvchologiczny. W roli 
sh Lya Nara. 


WODEWIL (Nowy Świat 43, tel, 
301-601- l 

Film ien sam, co w kinie „Filhàrmo- 
NIE. 


URANJA (Krak Przedm, 66) 
„Matyłe i motylki , oraz ..Niech ży- 
je król' z Jackie Cooganem. 


PLAC ZBAWICIELA 


SOKÓŁ (Marszałkowska nr. 69). 
„Za głosem serca“, polski melodra: 
mat. 


„TOMBOLA”" (Marszałkowska 34). 
„Czarny Orzeł”, jedna z najwspa- 
niałszych kreacji Rudolfa Valentino, 


WOLA. 

IRA (Wolska 3, tel, 135-04): 

„Pieśń milosc, dramat arabski z 
Normą Talmadge. Nad program kos 
medja — „Kobiety strażakami, 


CHŁODNA—ŻELAZNA. 


BAJKA (Żelazna 61). 

„Czy powinniśmy milczeć?', dra- 
mat z Conradem Veidt. 

LUX (Elektoralna 21), 

„Beźwstydna kobieta” z Polą Neśri 
oraz sensacyjny dramat z Tomem Mi- 
xem. 


KOMETA (Chłodna 49) 
„Za głosem serca“, polski melodra: 
mat z Lili Romską w roli głównej. 


PRAGA. 


í „ŁOTOS* (Zygmuntowska 10). 
„Mały kapral” (Napoleon), dra: 
mat dziejowy z wnukiem Napolccna 
Bonaparte w roli głównej. 
„ERAĄ” (Inżynierska 4). 
Harry Peel w sensacyjnym filmie 
„Ze śmiercią W zawody". 


PLAC KRASIŃSKICH. 


FORUM (Nowiniarska 14), 

„Wilki z kopalni złota”, sensacyje 
nv dramat z Milonem Sillsem oraz 
farsa r Sydney Chaplinem „Uj, te 
dolary. 


OCHOTA. 


„OAZA” (Grójecka 50). 

„W sieci tyrana“, dramat z Hary 
Peclem oraz „Zlot bocianów", kos 
medja z karoldem Llovdem. 


BUS. j 


ae EE M A U R O Z Z O O Z e a O 


18.55 — Koncert popołudniowy. 
prot. 
lan Dworakowski (dyrekcja), Anna 


Kalinowska (śpiew) r Edmund Wojae 
a) Souza: 
Marsz „Klzkapitan”, b) Suppe: U were 
tura „Dama pikowa” — wykona Gre 
kiestra. 2. I. b)emersscman: 6:tv kons 
cert włoski: 1) Maestoso, 11) Andane 
te, HI) Tarantella — wykona p. Wos 
jakowski. 3 a) Belini: Arja z op. 
„Purytanieć b) Rubinstein: Moe 
odśpiewa p. Kalinowska, Część la. 
4 Keller:Bela: „Polowanie na moty= 
le” wykona orkiestra. 3 a) Rutkowe 
ski: „Kocham cię, b) Wallenzw az 
lewski: „M kiedv przejdę”. ©) Niewiae 
domski? Markiza — odśpicwa p. Kaz 
Jinowska. 6. Ciardi © a) Córka taz 
raona, b) Arfdante et variation? — 
odegra p. Wojakowski. Goaz. 19.00— 
19.33 —"Odeevt p. t „Warszawa ja: 


ko lotniczy weźżcł komunikacyjny” 
wygłosi red. Zygmunt Jastrzębski 
(Dział: Lotnictwo): godz. 19.30 — 


1945 — Komunikat rolniczy; godz. 
19,45 — 19,55 —» Nad program Ro% 
maitości: godz. 19.53 — 20.20 — Ode 
czyt p. t „Kamil Flammarion" ww 
głosi mż, Eugenjusz Porębski; godz, 
20.30 — 22.00 æ- Koncert wieczorny. 
Wykonawcy: Powickszona orkiestra 
P, R. prot. Józef Ozimiński (dyrek: 
cia), Dorota Gutowska (śpiew) i 13: 
letni Władzio (skrzypce). Cześć l:a. 
l. Elsner: 4 wertura do op „Leszek 
Biały“ wykona orkiestra. 2. Wieniaw: 
ski: Romans i ANu Zincara z koncer: 
tu d-moll wykona» 13-letni W tadzio. 
3, SŁ. Niewiadomski: a) Pieśń wloz 
*enna, b) „Łziewtzę z buzia MR I: 
lina. c) „Śmieją się złote łany” — 
Cześć IIa. 


odśpiewa p. Gutowska, 
+ Dworżak: Adagio z symfonii z 
„Nowego Świata” — wykona orkie 


stra, 5, a) DworzakzKreisler: Lumen: 
to indviskie. b) Paganini: Kaprysy 
a:moll Nr. 24 wvkona ł3:lctni Wła: 
dzio. 6, Proch: Warjacje odśniewa p. 
Gutowska, 7, Liszt: Il rapsodja wy- 
kona orkiestra. Sygnał czasu, Infor- 
macje prasowe. 


RADIO ZAGRANICĄ. 


Berlin. 483,0 m. — godz. 16.30 — 
koncert muzyki fortepianowej, w 
programie utwory (Chopina; godz. 
16.50 — Muzyka lekka; godz. 22,.30— 
Muzyka tancczna. , 

Wroclaw, 322,6 m. — godz. 1550-— 
Koncert muzyki lekkiej; godz. 20.10 
— Koncert symfoniczny, poświecony 
twórczości Becthovena. W programie 
mł in. dwa konecertv fortepianowe: 
Cedur i Eszdur (wyk, Józef Schwarz); 
godz. 22.15 Jazzband. 

Lozanna, 850 m, godz. 20 — 
Muzyka dswonów: godz. 20,30 — Kon: 
cert mużvki skrzvpcowej. 

Praga, 3480 m. — godz. 11 — Kon: 
cert poranny, muzyka lekka; godz. 
10.30) — Koncert muzyki kameralnci; 
godz. 19.30 — Koncert miejskiego 
kŁonscerwatorjum, transmisja z sali 
koncertowej. 


WIADOMOŚCI FILMOWE 


GADEPIWNY JŁORRÓRE 


Ten honor. właściwie, zdeptany nie 
jest. Amerykanie bardzo rzadko odz 
stepuja od zasady  ultrazzdrowego 
lilmu i nie dopuszczają do nieszczę: 
ścia dokonanego. Żanglować możli: 
wością nieszcęścia. denerwować wiz 
dzów ustawiczną jego bliskościa. — 
to inna rzecź to czynią amervkanie 
z zamołowaniem i artvzmem. 


Scenarqusz tilmu jest dość naiwnv 
i nie wart jest tej kosztownej opra: 
wv jaka jej nadała wytwórnia First 
National, 

Urosza szkotka Dorothy  Meckail 
ma wielkie'pole do nopisu i zadziwia 
precyzją swej gry. Nawet w ustesaz 
niu przesadnie „chłonczycowem* nie 
zatraca swego wdzięku. Jest to wy: 
jatek bardzo rzadki. 

Covav Tearle nie potrafił sie wy: 
zbyć swojej maski pravgnębionego 
amanta. 

Cain w roli „cząrnego charakteru" 
jest zaopatrzony w nieuniknione w 
tvch wypadkach w Amezrgcc czarne 
Wwąsiki 


25.11 A B C 1926 


CO USŁYSZEĆ? 
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SPORT 


PIŁKA NOŻNA. 


ta R. 5.9W.WANRSZWWIE 
W nadchodzącą niedzielę o godz. 
lskcj rozca Ł. R. 8. 


a e 02 SE „ae Mit h 
Legją. Przedsprzedaż w f. Olimpjaća ny „Pan Twardowski" 


(Warecka 5) 
LEKKA ATLETYKA. 


MSZCZE IEDNA PRÓBA 
PREYPRA. 

NV dniu dzisiejszym, o godz. 3 poz 
południu Freyer jeszcze raz zaataku 
je rekord Polki w biegu na 3 klm 

W nadchodzącą niedzielę zamierza 
Frever startować w biegu na 20 km., 
również próbując poprawić dotvch= 
czasowy rekord. 


WIADOMOŚCI Z ZAGRANICY 
SPOTKANIA MIEDZYPANSTWO: 


WE. 
Czeskostowacki Związek Lekko: 
atlctveznyv zaproponował P. Z. LA. 


rozegranie zawodów międzypaństwo: 
wych, ktore, w związku z wvjazuem 
w roku przyszłym zawodników pole 
skich. odbyć by się miały w drodze 
powrotnej drużyny polskicj w Praz 
dze. 

W roku przyszłym odbędzie się 
również spotkanie rewrnżowe Juyo= 
slawja — Polska w Zagłębiu, 


Oficialne nawiązanie stosunków 
pomiędzy francuskim i niemicekim 
zwiążkami tennisowymi nastapi naje 
prawdopodahniej dopiero na Między: 
narodowym Kongresie w marcu 1927 
roku. Nicoficjalnie, nastapi to niccn 
wcześniej, gdyż związek" francuski 
mial się zdecydować na dopuszczee 
nie graczv niemieckich do turniej te; 
gorocznych w Rivierze 

Wohec tego, iż Francja w rozgrywe 
kachm o puhar Davis'a w roku przys 
szym gurać bedzie zapewne w grus 
pie amervkańskiej, Niemew będą jedz 
nym z naipowizniejszych kandvda: 
tówama zdobyzie nicy szego, miejąca 
w grupie curópcjskiej. 

LEKKA atletka, 


WIADOMOSC! LOTNICZE 
MIEDZYNARODOWA 
KONFERENCJA LOTNICZA, 


Porządek dzienny osłalniego kon- 
gresu międzynarodowej organizacji 
sportu letriczego „Federation Aero- 
nautique Internationale" w Rzymie był 
interesujacy i poza kwestjąa przyjęcia 
Niemiec do związku rozważano szereg 
interesujących spraw technicznych. 

Udział członków był bardzo żywy. 
Wszystkie należące do związku pań- 
siwa z wyjątkiem Finlandji, Polski, 
Norwegii i Danji wzięły udział w kon- 
gresie, 

Z ogólnem uznaniem spotkał sie nro- 
jekt francuski, aby na mapach lotni- 
czych cznaczano przewody wysokiego 
napięcia. 


. 


W związku z tym projektem proszo- 
no poszcezgólne aerokluby, aby inter- 
wenjowały u swoich rządów w tym 
kierunku i podawaly w przyszłości 
przewody wysokiego napięcia również 
i w zwyczajnych mapach, gdyż nie- 
zawsze lotnik posiada do dyspozycji 
mapę specjałną dla celów lotniczych. 
lnteresującyni jest fakt, że władze 
szwajcarskie przeprowadzają monlo- 
wanie takich przewodów w ścisłem po- 
rozumieniu z czynnikami  fackowytmi 
tamtejszego lofnictwa, a nawet zarzą- 
dbity ostatnio przedła:epie przewodów 
elektrycznych z pol, które nie nadają 
się na lotnisko pomocnicze. 


O charakterze czysto sportowym iest 
wniosek Anglii, aby zawody o puhar 
Schneidera odbywały sie co dwa lata, 
co ma duże znaczenie dla fabryk sa- 
molotów, majacych w ten sposób moż- 
ność doskoralszefo wykonania ma- 
szyn i innego sprzełu lotniczego, słu- 
żącego do konkursu. 


WIANGMOŚCI RADIOWE 
QD REDAKCJI 


Stosując się do życzenia zna- 
cznej cześci naszych czytelni- 
ków z dniem jutrzejszym roz- 
poczniemy zamieszczanie ra- 
dioprogramów stacji warszaw- 
skiej w przeddzień ich nadawa- 
nia. 

W numerze jutrzejszym wo- 
bec teso zamieścimy programy 
na piątek i sobotę. 


POPOŁUDNIU I WIECZOREM 4 


DOKĄD IŚĆ? CO ZOBACZYĆ? 


spotkanie z | jet Ludomira Różyck ego, łantastycze 


RAR A ZA A I NN LO 
zd s EE. LON ZZ Z E W a a a 


PROSRAM TEATRÓW WARSZAWSKICH 


na czwartek, dn. 35 b. m 


WIELKI (Plac Teatralny). TEATR NIE WIAROWSKIEJ 
(Ul. Jasna, róg Sienkiewicza). 
Dzis wiecz. Świetny narodowy baz 
! Występy baletu rosyjskiego z Mars 
z udziałem Igeritą i Walentinem roma na czes 
prmabaleryn P. Szmolcówny i File Dzis powtórzenie pierwszego 
Semańskicj oraz pp. Szesu (rola programu. Jutro nowy program. | 
tytułowa) i Blancurda na czele wszys] W niedziełę, dnia 28 b- m. VIII 
sikich solstek, solistów i zespołów | przedstawienie dla dzieci, W progras 
baletowych, Dvryguje p. mie „Czapka niewidka”, baśń fan: 
cki, w~ | tastyczna ze śpiewami i tańcami Lle 
Jutro. dawno nicgrane, lubiane o2! wiry Korotwńskiej oraz „Krol jagos 
pery: „Pajace" z niezrównanym odeldowy i panny Berówezanki" Konop» 
twórcą roli Cania p. 9t. Gruszczyn niekiej, równ.eż urozmaicone Śpiewa» 
skim, oraz „Rycerskość Pp mi i talicami, 
, arny E s 
w sobotę popularny „Trubadu QUI PRO QUO (oeri T” 


gościnným występem p. „lay Szerce - z 
szewskiej. senburga, ulica Senatorska). 


NARODOWY (Plac Teatralny). 


M. Rudnie 


Świctna rewja aktualno<politvczna 


: t. „Karuzela“ ściaga do sympatvs 

/ teatrze Ni a ; al n ' U U 
< „ee Wiery AA cznego teatrzyku „Qui pro quo" tlus 
> Rodi 2 z Š my publiczności, która frenctycznem 


ryncie" z nowym wykonawcą glówe 
nej roli p Brydzińskim i wybornie 
zuTamym zespołem z pp. Gronuńcką, 
Pancewiczową i Leszczyńssim rożz 
poczęła serję pełnych sukcesu przede 
Stawicń. Sala codziennie pełna. 

Komedja grana będzie w tym tygo: 
dniu codzień. W niedzielę popol. 
pierwszy raz w tym sezonie „Don 
Juan“ z J. Węgrzynem. 


LETNI (w ogrodzie Saskim). 


Dziś, w czwartek, po raz drugi 
pełna iście amerykańskiego humoru, 
wielce oryginalna i ciekawe komedja 
Montyomery'ego p. t. „Tajemnica 
powodzenia” w kapitalnej interpre: 
tacji calego zespolu. 

W. niedzielę popeludniw po cenach 
zniżonych Kapitalna „Nasza żonecze 
ka". 


POLSKI (ulica Obożna). 


oklaskami darzy świemych wwkonawe 
|ców. Rewja ma zepewnione duże pos 
wodzenie. 


PERSKIE OKO (Marszałkow- 
ska Nr. 125). 


W dalszym ciagu wielka rewia p.t. 
„Dzieje śmiechu”, która nie przestas 
je gromadzie tłumów publiczności, 
Smicch i brawa rozlegają się pods 
czas całego spektaklu. 


LIMPJA (Marszatk. 114) 


Na rekordowym wodewilu aktual< 
no:politycznym „Warszawa — ło: 
kjo“ teatr wyprzedany do ostatniego 
miejsca, Publiczność rozbawiona en: 
tuzjestyczme onlaskuje wykonawców 
w asobach: DoboszeWarkowskiej Tas 
larico, Jastrzębca, Szerszyńskiego na 
czele. 


Teatr Polski jeszcze kilka razy 
grać będzie, „Dzieje grzechu“ Że: ELDORADO (Ulica Hoża 25). 


romskiego, które dzięki znakamitej 
grze wszystkich artystow z  Marją 
Modzelewską na czele zapełniają wie 
downie do ostatnicron miejsca. 

Pod kierunkiem reż, Borowskiego 
dobiegają końca próby z driwnatu 
Mereżkowskiego „Car Pawel I”, któż 
ry otrzyma wspaniała oprawę deko: 


Inanguracyjny program „To dopie- 
ro początek” wstępnym bojem zyskał 
sympatie publiczności. X 


MIGNON (Marszałkowska 81b) 


Dziś i codziennie rewja w 15 obras 


jną i i j m i zelwederski w  Łaziete 
racvjnuci kostiumowa wcedluś projeko| Zach „Faun Belweders | 
acvjną i kostiumową wedlug projek RO Taraan aka, 


tów Karola Frycza. Na czele Świeta 
nej obsadv sztuki rolę tytułową grać 
będzie Junosza:Stepowski. 

W niedzielę o 4c] po cenach zni 
żonych pelna numoru i werwy koz 
medja Kiedrzyńskiego „Wino, kobie: 
fa i dancing". 

Również w niedziele, dnia 28 b. m. 
o godz, 12.30 w południe odbedzie 
się wwstęp tanec/ny Maliny Hula: 
niekiej. 


MAŁY (Filharmonia. ul. Jasna). 


Rapacką, p. Śliwińskim w gl- rolach, 


—— 
Pelna wdzicku, nastrojowa sziyka As n „2 
Sarmenta —Najpiękniejsze Fei w ZACHĘTA SZTUK PIĘKNYCH 
świecie" cieszy sie ogromnem powe: Dziś oraz jutro gmach Twa 


azeniem, Publiczność slucha sztuki z 
wiełkiem przejęciem i po każdym 
zapadnięciu kurtyny serdecznie 0: 
Klaskuje doskonałych wykonawców: 
Marję Malicką, IDaczyńskiego, (Gas 
whkowskiego, Hicrowskicgo i Życze 
kowską. 

W niedzielę trzy przedstawienia: o 
12:ej w południe czarujacy „Świt. 
dzień i noc“ z Maliecką i AL Węgier: 
ka: o 4:cj pop. arcywesoła komedja 
„Osiałkowi w żłoby dano...“ — oha 
przedstawienia po cenach zniżonych. 


ĆWIKLIŃSKIEJ I FERTNERA 

(Nowy Świat 63). 

Nadzwvczaj zabawna, Świetnie graz 
na komedia Moughama „Kiedy wró: 
cisz?“ Hucznemi oklaskami darzeni 
<a wszyscy wykonawev: Ćwiklińska, 
(iellówna, Chavcau, Pawławska, Boz 
kuszówna, Grabowski, Justian, Jaz 
nusz, Roland i Wesołowski. 

W niedzielę 0 g. dej pory 


CYRK WARSZAWSKI. 
Dziś, o godz. 8 wiecz. program n- 
gościnny występ dyr. A. Cinisell 
Dziś gościnny wystep tenomenal+ 
cka, 
dzającej publiczności, w sobotę zaś 
K 2 7b. m. o godz. llrej w poł. nas 


twarcia, 16 atrakcyj, balet, tresury i 
nego człowicka i artysty Tom Jas 
Zachęty będzie zamknięty dla zwicə 
stąpi otwarcie Salonu Dorocznego. 


MUZYKA 


WOSTĘPY. GOSCIBNSE F.X RO: 
GOWSKIEJ W OFERZE. 


Cicsząca się dużym rozyłosem pris 
madonna Belgrudzkicj Królewskiej 
Opery, p. Xenia Rogowska, wystapi 
3 ramv gościnnie w teatrze Wielkim. 
Pierwszy wwstęp interesującej artv» 
stki odbedzie się w niedzielę wies 
czór w Pueciniowskiej „J/osce*. 

14 


RONGERT HELENY BELLAR 


P. Helena Belari. artystka opery. 
w recitau swoim, który odbędzie się, 
w sobotę 27 h, m w sali Konserwas 
3 . torjum odspicwa kilkanaście arji i 
IM. FREDRY (ul. Śniadeckich). kai Lnr repertuaru, jako 

Dziś „Głośna prawa“ z p. Zającze| to arje z oper kompozytorów: Pergos 
kowska. Kamelską, Różańska. Pone | lesi, Limerosau, Comez, Bellini, Vers 
kaTiszercm, Rosłanem, Merglen ijdi Bizet oraz pieśni Paderewskiego, 
Dardzińsk'm w rołch głównych. Nich adomskicgo, Szopskiego, Galla 


i innvch. 
ODRODZONY (Praga — Zyg- Przy fortepianie Nino 
muntowska). utalentowany dyrygent chóru 
Dziś, 25 b, m. premiera orvyinal: | warszawskiej. 
nego utworu Szaloma Asza „„Mołke 
złodziej* pierwszy raz na scenie pole 
<kicj w inscenizacji i reżyserji An- 
drzeja Marka. 
sztuka otrzymała nową wystawę 
jak również zilustrowana muzyką z 
motywów łudowvch i cygańskich. 
Ciekawe to widowisko w jezyku 


„Kawiorenka“. 


Palzinetśt, 
asy 


polskim wzbudziło nichywałe zain: 
teresowanie, 
Obsade stanowia — Motke — J. 


Daszewski, Zlatka. jego matka — J. 
Micczyńska, Manele, narzeczona Moz 
ke — St Szurszewska, Merv. linosko 
czka — W, Tatarkiewiczówna, 


-+ 


= Nr. 62 


SPLENDID Ca%2 Luxenburga l 


Początek o 6-tej 


MGLE SGL 
świetna tragikomedja z życia zaku- 
lisowego teatru z Normą Tal- 
madgeiRonalcem «cimanem 


Kino PALACE Chmielna 9. 


Sensacja sezonu! | 


„TRĘDOWATA” | 


w roli głównej Jadwiga Smos irska ' 


Nowinki 2 miadja 


ŚLADEM SZKOŁY 
PODCHORĄŻYCH. 


Dnia 28 b. m., jako w wilje 
Powstania listopadowego To- 
warzystwo Gimnastyczne „Io 
kół” gim. żeńskie im. Emilji 
Plater urządza wycieczkę szla- 
kiem Szkoły Podchorążych. 
Zbiórka o godz. 31 pół koło 
pamnika Sobieskiego: 
TANECZNA  WIECZORNIiCA 

U HALLERCZYKOW 

Chorągiew Warszawska Związku 
Hajlerczyków urządza w dniu 27 li- 
stopada r. b. wieczornicę taneczną u- 
rezmaiconą koncertem i licznemi at- 


reakcjami. 
Początek zabawy o godz, 9 wiecz,, 
w salach  Resursy 


Chrześcijan przy ul. Miodowei nr. 14 


PREEE Ho 


Po rada 
NOWA SPECJALNA 


LECZNICA 


(Przychodnia) 
CHMIELNA 56 (vis a vis dworca). 
Wizyta 3 złote. 


DZIAŁ LEKARSKI 


bezpłatna 


Przyjęcia od 8 r. do 9 wiecz, 


KOŁO POLSKO-WŁOSKIE 

IM. LEONARD DA VINCI 

IM. LEONARDA DA VINCI 
CISZKOWI Z ASSYŻU: 


Koło 
Leonarda 


polsko włoskie im- 
da Vinci urzsdza 
dla uczczenia św. Franciszka 
z Assvżu. specjalny wieczór 
artystyczny, poświęcony Jego 
pamięci. 

W sali Towarzystwa Nau" 
kowego kapela ludowa pod 
dyr. prof, St. Nazury odśpie” 
wa cykl pieśni, 

Pceta Wittlin, którv przez 
dłuższy czas przebywał w Asz 
syżu da nam w swoim ©dczy- 
cie jasny cbraz Jego postaci I 
dzieła. 

Że strony artystycznej pref. 
Noakowski ujmie nam w pie” 
lekcji z licznemi przezrocza: 
mi wpływ św. Franciszka na 
sztuke włoska. 

Ceniony artysta p. Włady” 
sław  Staszkowski wypowi: 
kilka hymnów św. Franciszka 
i hymn Kasprowicza: 

Obchód ten odbędzie 
dnia 3 grudnia r. b. 


NA „GWIAZDKE“ 

DLA ŻOŁNIERZY. 
Polski Bialy Krzyż organi 
zuje w dniu 28 b. m. „Czarną 
kawę“ w hotelu Europejskim. 
Dochód przeznaczony be: 


się 


A, a na „Gwiazdkę“ dlu ż F 


nierzy. 


Chor. weneryczne, dróg mocro- 
wych, (nerek, pecherza), skó:- 
ne. Laboratorjumdcobadzńkrwi 
i moczu. Lampykwzrcowe, Sol- 
lux, : oznige *, elektryzacii. 
Naświetlania pojed. i grupami (dzieci) 
Niedziela do 2 pp. 


Dr. KAUFMAN 
Wspólna 56, tel. 31-35 


Gahtnet elektro - promie nioleczniczy 
Choroby weneryczne, płciowe, skórne 
i włosów. Analizy krwi (syfilis'. 

Od 8 — 8 wieczór 8 


Dr. Krajewski 


Nowogrodzka 42. 

Weneryczne, skórne, włosów, 
analizy krwi. 

Gabinet elektro-promienioleczniczy 
27 od 8 — 11 r. i 3 — 9. 


Dr. med. BERNSTEIN 


Wspólna 63 m. 1 (parter) 

- tel. 402.61 
chor. weneryczne, niemoc płcio: 
wa, skórne, włosów i kosme- 
tyka lek. Przyjmuje 8-1 1 4—8 pp. 
Panie 1-2. Niezamożnym ustępstwo. 


Dr. H. LEWIN Starszy 


Niecała 12. Weneryczne, skórne 
I niemoc ptclowa od 8—10 r. i od 
2—9 w. Panie 4—5. W niedzielę 9—3 


cz" 


Dr. med. SCHOENMAN 
HORTENSJA 6. 
Niemoc płciowa, wener. (analizy krwi). 
Przyjm. 9—2 i 5—8. 


syfilis 


R 


i 


Towarzystwo ÂkKCYJNE 


U. 


WARSZAWA. uu. GRZYB 


OOLECH w WIELKIM WYBORZE 


Dr. HENRYK ZUSMAN 


Al. Jerozol 36 nawprosl dworca 


Tel. 228-89; 

Choroby skórne. weneryczne, niemoc 
płclowa. Analiza krwi. 
Przyjmuje 8'/4—81/,, Panie 3'4-—5 p.p. 
LEKARZ-DENTY>TF 


MICHAŁ MIDLER 
Przyjm. 10—1 i 4—7. 
Chmielna 43 m. 5, tei 292-45. 


Nowa LECZNICA 


Specjalna przychodnia 
Dla chorób skórnych, wenerycz- 
nych i niemocy projótw aż, 
LEKARZY SPECJALISTÓW 
Roentgen, lampa kwarcowa, Sollux 
Analizy lekarskie (krew na syfilisp, 
SEGATO/SKA 10. Tel. 110-18. 
Przyjęcia od 9 rano do 8 wiecz. 
Wizyta 3 zl. W niedz. i święta 10-2. 
214 


LECZNICA 


Specjalna przychodnia dla chorób we- 
nerycznyca i nirmocy płcio- 
wych Leczenie najnowszemi 
Środkaini. Rentgen, lampa kwarcowa 
Sollux, elektryzacja, Analizy lekarskie. 
ORDYNACKA 9, TEL 516-0. 
Czynna od 87/, rano do 9 wiecz. 
Porada 3 zł. 
W niedzielę i święta od 10 — 2 popol. 


> 


ZanŁtapów WyRosów Meratowych 


OWSKA 


25.11 ABC 1926 


Cze U RUBRZYKI 


Prawdziwy przyjaciel — jest ło o- 
soba, którą spotykamy na ulicy w ta- 
kiej chwili. gdy apetyt natarczywie 
dcpomina się o swoje prawa, zaś 
kieszeni swej nie znajduje dlan czło- 


w 


wiek pieniężnego ekwiwalentu, 

— Na obiad się wybierasz? 

— Owszem. jutro, albo w sobotę, 
bo piątek, uważasz — to taki niesz- 
częśliwy dzień ., 

Przyjaciel jednak uwziął się. 

— Dużo pieniędzy nie mam, 
proszę cię więc na jakiś tani obiad. 
Do Oazy, naprzykład. 


za- 


— szalał — pomyślałem sobie i 


pizez ciekawość dałem się zaprcwa- 


dzić do Oazy. 
— Widzisz mój drogi, -- tłomaczył 
mi, gdy kelner dyskretnie oddalił 


ODCZYTY DLA AKUSZEREK 


Staraniem Związku Akuszerek w | 
dn. 26 b. m, dr. Łaska wygłosi od- | 
czyt p. t. „Anatomia, lizjologja i pa- 
tologja". 

W dn. 28 listopada zaš, odbędzie 
się „poobiedzie” literacko - deklama- 
cyjne, z udziałem prof. dr. Szyma- 
nowskiej, 

Początek tak odczytu, jak i ..poo- 
biedzia” o godz. 4 pp. w sali związku 
pracowników miejskich, Krakowskie 
Przedmieście 1. 
=) 


SPRZEDAŻ dań 
HURTOWA w. TY 
WYSTARCZY ZADZWONIČ 


POD tr, 270-£9 


do nowootworzonej 


Farbiarni- Pratni Chemicznej 
oz [jd$wieżalni Ubiorów 


damskich, męskich 


N. Borkowskiego 


Nowolipie 14-a, tel. 270-59, 
a będziesz obsłużony 
TANIO — SOLIDNIE — SZYBKO 
ceny wraz z przesyłką. 
Odświeżenie garnituru . 2,50 
Pranie chemiczne . . 8.— 


Przyjmuje się wszelkie reperacje kra- É 
wieckie oraz pranie dywanów i futer. § 
UWAGA: specjalna pracownia plisowa § 
nia i karbowania, według najnowszych 

wymagań i 


313 


NASZ ZNISZCZONY GARNITUR? 


Chcesz wyglądać elegancko? 
Dzwoń — tel 406-81 
Koszt minimalny — bo od 3 zł. 


POGOTOWIE KRAWIECKIE 
wilcza 29a 


Pranie, farbowanie, nicowanie, 
reperacje i przeróbki. 128 


l 


N£20.reL.N" 


LÓŻKA METALOWE z MATERACAMI SPRĘŻYNOWYMI 
— ULEPSZONYCH SYSTEMÓW ORAZ WŁOSIANYMI— 


SZAFKI NOCNE 


URZĄDZENIA SZPITAL SAL OPERACYJNYCH: GABINETÓW LEKARSKI 


FOTELE ora CHORYCH — MEBLE OGRIDOWE 


DOŻWIGNIKI i WÓZKI BAGAŻOWE RÓŻNYCH TYPÓW 


+ aw 


3-98 


LS 
Ea 


ad Ne „i 


się, — byłem niegdyś człowiekiem za- 
meżnym, chodziłem sobie do paszte- 
ciarni, Teraz nie stać mnie na pasz- 
teciatne, chodzę wiec do Uazy. 

<=mi 

— No tak, tam p'acilem kilka dro- 
bnych kwot, za cay obiad placilem 
przeciętnie osiem złotych, 
pięć mam lepszy. W dodatku 
duje w lokalu naprawdę wytwornym, 
nie dają mi zam%ast serwetki miek- 
kiego papieru, orkiestra mi przygrywa 
podczas posiłku... 


a tu za 
obia- 


—  Biate, czy czerwone? — pochy- 
lil się nad stolem kelner, w d!oniach 
trzymając dwa kryszłałowe dzbany z 
winem. 

— Bekniesz, przyjacielu! — mtug- 
nęłem szyderczo do swego interloku- 
tora. 

— Nie martw się, mój drogi, wino 
jest objęte tym programem pięciozio- 
towym. Z tem większem możesz pić 
namaszczeniem, że jest to wino kra- 
jowe — autentyczny Makowski, leraz 
chyba mnie 
dacz, ta gęś, to wino, — czyżbym so- 
bie mógł na to gdzieindzie| pozwo- 
lić? 

— Rozumiem. 


rozumiesz, — ten san- 


Teraz już nie mam 4 F 
ale — poju- 


du iść na obiad jutro, 
trze?.., 

A propos, czy sokoła, — to dzień 
szczęśliwy? 


'MATERJAŁY PIŚMIENNE 
'ZESZYTYSZKOLNE, BRULJONY 


wA .SZAWA 
Widok S2 Z1 


EEE 
3 C -s 


IINSKI 


D e E A a SEK 


sł. 


pain 


Nowe EJ 


FR 
KIEDY? 
GRAJĄ KULKĄ — SZAFIR: M 
CZYSTO, GŁOSNO. NATURALNI: 
za gofówię i na rafy 
Adm Klimkiewicz: 


154 Marszałkowska 154 


Polski komitet do zwalczania 


raka. Karowa 31. Leczenie Ra» 
d:m i promieniami Rentgena. 
Przychodnia dla chorych na nowo- 
twory. Przyjęcia od 1—8 wiecz. bla 
niezamożnych bezpłatnie 302 


oktorzy me- 
dycyny Zofja 


us ROST- 


liks 


KOWSCY 


weneryczne, Skór- 
ne, włosów. Ana- 
liza krwi na syf- 
lis. elektroterap]a. 
Niemoc płciowa 
Panie — oddzielna 
poczekalnia. 
Chłodna 26, telef. 
99-29. oe 


ZLICYTACJI 


Wvprzedajemy fu- 


tra meskie, palta 
zimowe jesienne 
Í UMYWALNIE uczniowskie gar- 
GI nitury, kurtki na 
ut baranach 


WILCZA 52 
Z BRAMY. 


, OBUWIE 
| ŚWIATŁA, 


Str. 7 == 


(KB Przeciw otyłości, atretyzmowi 


i innym dolegliwościom, Drehera najnow- 
sze Aparaty odmładzające ciało! Chcąc 
figurę uszczuplić, usunąć tłuszcz z brzu- 
cha, bioder, ramion, lub łydek, należy 
stosować najnowsze aparaty do samo- 
masażu „Punktroller', dające nadzwy- 
czajne rezultaty, bez specjalnej dyety. 
Środki do upiększenia i pielęgnowania 
nóżek, Drehera Bandaże i Opaski „Nor- 
ma” oraz pończochy gumowe, uszczu= 
plające łydki i nogę w kostce. wzmacnia- 
jące mięśnie oraz nadające nogom kształt 
estetyczny. „Bałos” przeciw odstającym 
kościoin ukoło dużego palca u nóg. „„Pne- 
umette' oraz Odciskochrony, poleca „naj- 


taniej” 
UA UT w awa, Nowo- 
l. ETRA grodzsa 2l,tel 43-71 


Wyciać I Sch wać! 190/1 
NA RATY 


AE cóośdśeę poka 


naufskturę poleca 


S. KARPOWICZ 


Miodowa 6. 225 


MEBLE NA RATY 


O I9 “IES Ę-Y stałym i poleco- 
nym klijentom bez zaliczek daje Maga- 
zyn mebli FRANCI-Z”"' BIZO- 
20 SK GD Nowy- Świat 49, 
I piętro (dawniej Elektoratna 1), wielki 
wybór sypialni. gabinetów, salonów, 


kredensów. s'ołów. szaf, bieliźniarek, 
zegarów, biurek, otoman, Jeżaków, me- 
bli gętych. 88 


n“ raty b2z zal c24] 


śtłenne, zegarki, pierselonki 


BATI 
„U 'WIEGUTMACHER 
Warszawa, $morża 21 m.23 (róg Dzielnej! | 


p 


Z POWODY LIKWIDACJI 
WYPRZEDA po cenach znacz. 


nis zniżonych. 
Bielizna meska, t vkotaże, galanierja 
oraz perfomerja. Jarmark Rzemieślni- 
czy, ul. Ś-to Krzvska 41, między ul. 
Marszałkowską i Zielną. 312 


"KORZYSTAJCIE PANIEN 


ana 
Okrycia fokowe, bibretowe od 507 zł, 
pluszowe, barankowe 130. - najmodniej- 
sze „Radjo”* reklamowe z futrem 140, 
wykwihtne rypsowe 175.-futra 275. - 
welurowe 50.- Pracowna Krawiecka: 
Kuśnierska. Br. Unkiewicz, Hoża 54 
m 2. Filja Krucza 30. 280 
e R m 


Na prowincjiPewnych12-14 
złotych dziennie może każdy Za- 
robić nawet przy małej energji, nie tra- 
cąc swego czast. Informacje oraz in- 
strukcje wysyłam niezwłocznie pa o- 
trzymania znaczka za 20 gr. na odpo- 
wiedź, Adresować: „Warszawa Centrala 
Skrzynka pocztowa 452. 51 


męskie i damskie, modne 
fasony, gwarantowanej 
Piękna 13 m, 1. 


dobroci, ceny niskie. 
305 


motorów, dzwonków 
naprawa. Wszelkie in- 
stalacje na komisje. Dzwoń 132-07, 

wszechświa* 


GHIROMANTA  towej stawy, 


u ubieńcem wytwornych salonów stoli- 
cy. doradcą duchowym wybitnych oso- 
brstości z pośród Świata artystycznego, 
dyplomatycznego i finansowego, arcy- 
mistrzem nauk tajemnych w Warszaw e, 
jest PINKUS ANYSZ, który udziela 
rad i wskazówek cały dzień, Krakow- 
skie Przedmieście 20/22 m, 3. 403 
0 A 0 A NE NO 


PATEFONY, |MEBLE NA 


eufony, gra- diugoter- 


mofony ostat- RATY minowe. 
niej zagranicznej | Pojedyńcze sztuki. 
konstrukcji. Naj-| Całe komplety. 
nowsze typy i mo-| Wybór otoman. 
dele, grają bez | Garnitury salono- 
żadnego szumu. | we. Kredensy. Me- 


ble biurowe. Sza- 
fy. Stoły. Łóżka, 
Błelizniarki. Sta- 


Płyty najnowsze- 
go repertuaru. Ce- 
ny konkurencyjne. 


<yczącym na 15 
rat tygodniowych. 
Skład M. Okoń, 
Warszawa. Zielna 
11. Telefon 121-66. 
Na prowincję Wy- 
syłamv cenniki 
bezpłatnie. 147 


i chce mveć 
ET solidnie, 
tanio pok yty 
dich niech zwró- 
ci sie do zakładu 
b!lacharskiego 
Wieckowskięgo, 
Plac Trzech Kizy- 


ży 7, tel. 5156-82 
MEBLE ne” 


własnego w viobu. 
Polska Hurtownia 
Mebli, Hoża 51. 


łym i rekomendo- 
wanym klijentom 
bez za:iczkl. 
pflekszncer' 
Marszalkow- 
ska 108. 120 


a 


FUTRA..RA: 


TY naidogodniej- 
sze warunki, 
palia fokowe, ka- 
rakiułowe. bibreto- 
we i pluszowe, ga- 
Janterja  futrzana, 
futra męskie, prze- 
róbki podług naj- 
nowszych modeli. 
40 procent taniej 
wykonywa wy- 
twórmia futer i 0- 
kryć. Dzielna 5 
m, 34. 127 
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Jak przechować letnie rzeczy 
przez zimę? 

Chcąc utrzymać w porządku letnią 
garderobę, nie wystarczy powiesić ją 
tylko lub ułożyć w szafie. Suknie do 
prania muszą być przedtem dobrze 
wyprane i wvprasowane, gdyż po 
dłuższem leżeniu piorą się dalcko 
trudniej a przez tosamo i niszczą. 
Suknie wełniane i jedwabne należy 


dobrze wyczyścić, usunąć plamy, a 
plisy i fałdy załastrygować, tak, aby 
z nastaniem wiosny bvły gotowe do 
włożenia, Taksamo z kostjumami i 
płaszczami, 

Żeby przez okres zimowy gardero= 
ba się nic zakurzyła. najlepiej poza: 
wieszać wszystko na wieszakach i 
nakryć pokrowcami, które można u: 
szyć ze starych materjałów np. przes 
ścieradeł. 

Mira, 


EEK 


Tom Jack 


Niema więzów, z którychby 
się nie wyzwolił. 


Redaktor naczelny: Stanisław Strzetelski. 


Pierwszy grudnia — termin 
zamknięcia listy zgłoszeń do 
konkursu na gwiazdy iilmowe, 
— zbliża się. 

W redakcji naszej zgroma- 
dziliśmy już dla Komitetu Or- 
ganizacyjnego konkursu pokaż- 
ną ilosć fotografij pięknych nie- 
wiast. Równocześnie otrzyma- 
lismy szereg zgłoszeń do kon- 
kursu ze strony osób, które z 


Nr. 403. 


tych lub innych względów nie 
mogą sobie pozwolić na kiiku- 


nastozłotowy  nieprzewidziany 
wydatek. 

Komitet Organizacyjny w 
myśl zasady, na mocy której 


udział w konkursie nie powi- 
nien za sobą pociągać żadnych 
kosztów, chętnie  dupomoże 
tym kobietom. 


Nr.- 407. 


W miastach  prowincjonal- 
nych należy się zwrócić do lo- 
kalnego kina prowadzącego 
konkurs, które chętnie udzieli 
informacji w tej sprawie. 


Data i miejsce fotograłowa- 
nia w Warszawie nie są jesz- 
cze  dokłacnie ustalone, w 


dniach jednak najbliższych czy- 
telniczki nasze na łamach ABC 
znajdą miarodajne inforntacje. 


Lepiej mi wśród clownów, niż wśród 
bohaterskich amantów 


Od Peirośradzkiej Opery do WrrszeOskieś0 Cyriu 


Na arenę cyrkową. zalaną 
światłem barwnych reflekta 
rów, spływa wraz z muzyką 
grupka tancerek, 

Leciutko. zwiewnie wije sic 
po szkarlatnym kregu różno- 
barwny waż. 

Wybiecga primaballerina, Jak 
motyl unosi siç na skrzydłach 
z gazy, oko nie nadąży chwy- 
tać jej szybkich, jak blýska- 
wica ruchów, Muzyka, taniec. 
kostiumy zespolone w 5liezną 
calość zdaje się wypływać saz 
mo z siebie, takie to lekkie. 

A ileż w tem kryje się pra 
cy? Ile wysiłku? Ile pomw: 
slów? 

W skromnej cyrkowej gar 
derobic, przyjmuje nas p, Za- 
bojkina. Zmęczona tańcem 
odpoczywa. 


— Jakim sposobem, pani, 
primabellerina, znalazla się na 
arenie cyrkowej? 

— Kiedy wybuchla rewolu- 
cja bolszewicka, tańczyłam w 
Petrogradzie.. Najprzód zas 
kroniono nam tańczyć. «My 
wam pokazem golonożie” — 
wolali czerwoni komisarze 

Nie chciałam się rozsta 
wać ze sceną. Zaczęłam wraz 
„ mężem występować w du 
ctach śpiewnych, ucieklómy 
na Ukrainę. 

Panie! Co tam się działo?! 
Co trzy dni zmieniał się rząd, 
jak w kinematosrałie: dwa ra- 
zy na tydzień zmiana preśra” 
mu. 

Stamtąd uciekłam dò Ru- 
munji. a później do Polski 
Tutaj początkowo chciałata 
się zaangażować do opery 


Rozmowa z p. Zabojkiną 


Intrygi zakulisowe.. Pan ro: 
zumie.. Dalam spokój. Zaczę 
lam objeżdżać prowincję i o” 
to w Wilnie zorganizowal"m 
zespół, który pan dziś widział. 


Zaproponowali mi engage- 
ment do cyrku, Początkowo 
bałam się. ale niech mi pan 
wierzy, nie żałuję, że się zde- 
cvdowałam. Tek, dobrych i 
kulturalnych ludzi jak tu, nie 
znajdzie pan niedzie za kuli- 
sami teatrów, Żadnych zacze: 
pek. Żadnych brudów, A to 
dla mnie ważne W moim ze- 
spole pracują same młode 
dziewczyny. 


— (Czy praca z takim zc 
społem jest bardzo ciężka i 
na czem polega? 


— O, pracy jest moc. Ćwi 
czymy po kilka godzin dzien” 
nic. A pozatem. trzeba obmy- 
Śleć kostjumvy. wwnaleźć muz 
zykę, stworzyć calą koncep- 
cję sceniczną, lo ciężka pra* 
Gw. 

— Jeszcze jedno 
Jakie ma pani 
przyszłość? 


pytanie. 
zamiary na 


— Mam kilka- propozycji 
zagranicznych. Ale najprzód 
chcę stworzyć zespól wedlug 
zupełnie nowej koncepcj 
Ghee nawrócić do ancien rc- 
śimeu. Nowoczesne zespoly 
girls nie zaspakajają moich a 
spiracji artystycznych. Chog 
stworzyć coś pośredniego po- 
miedzy dawnym ensemble ba: 
letowem. a dzisiejszymi girls” 
ami. Taniec nowoczesny to 
nie jest sztuka, Trzeba po 
wrócić do starych. Kklasycz 
nych wzorów. Wtedy stwo” 
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prawdę pięknego. 
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Co robiłbyś? 
— Co robiłbys, gdybyś” się dowice 


rzymy na ich kanwie coś na” | dział, że wygrałeś miljon? 
— Dlugi, ma się rozumieć, 
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Oddawna niewidziana swietlana Liliana 


~ 
w. 


e 
me 


kk 


ma 


ww 


| 


z 
A 


Gish ukaże się 


w dniach najbliższych na jednym z ekranów Warszawy w prze- 
pieknym I0-aktowym dramacie p. t. Noce Florenckie" ( Romo- 
la), reżyserowanym przez Henryka Kinga. 
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